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CłAZETA 
PO/HOKJKA

wó^wódzTiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej

Będziemy 
mobilizowali

wszystkich

ludzi pracy

do głosowania

za programem 
Frontu

Narodowego

zarówno kartą wyborczą jak i czynem produkcyjnym 
Masy pracujące całej Polski 

wybierają Wojewódzkie Komitety Wyborcze 
Frontu Narodowego

WARSZAWA — MIASTO

WARSZAWA (PAP). Ponad 400 re
prezentantów społeczeństwa Stolicy — 
przodujących robotników, działaczy or
ganizacji społecznych, inżynierów, ar
tystów, naukowców, młodzieży, gospo
dyń domowych — dokonało 2 hm. wy- 
boHi Stołecznego Komitetu Wyborcze
go Frontu Narodowego.

Uczestnicy dyskusji zapewnili z na
ciskiem. że lud Warszawy dołoży wszel 
kich starań, by jak najlepiej, jak najpel 
niej wcielić w życie program Frontu 
Narodowego by w ten sposób jeszcze 
bardziej umocnić jedność narodu, zwięk 
szyć jego wkład w budowę silnej Pol
ski Ludowej i w światową walkę o 
pokój.

Zgromadzeni wielokrotnie manifesto
wali na cześć Polskiej Rzeczypospoli
tej Ludowej, na cześć jej Pierwszego 
Obywatela — Prezydenta Rzeczypo
spolitej Bolesława Bieruta.

„Złączeni w Froncie Narodowym — 
mówił I sekretarz KW PZPR Włady
sław Wicha — będziemy mobilizować 
całą ludność Warszawy, wszystkich lu
dzi pracy do glosowania za progra
mem I-rontu Narodowego — zarówno 
karlą wyborczą, jak- i czynem produk
cyjnym. Będziemy mobilizować masy 
pracujące do realizowania trudnych, 
lecz porywających zadań Planu 6-let 
niego, dźwigni naszego rozwoju i po
stępu."

„Kampania wyborcza winna zmobili 
Zować cają ludność Warszawy do jesz
cze większego wysiłku dla zbudowania 
Stolicy godnej jej wspaniałych trady
cji, stolicy na miar^, wielkiej epoki 
socjalizmu" — zakończył wśród dłu
gotrwałych oklasków 1 sekretarz KW 
PZPR.

Po dalszych przemówieniach przedsta 
wicieli społeczeństwa stolicy zgroma
dzeni dolćónalj jednomyślnie wyboru 
Stołecznego Komitetu Wyborczego Fron 
tu Narodowego. Przewodniczącym Ko
mitetu został Antoni Wojszcz — wice
przewodniczący Warszawskiej Rady 
Związków Zawodowych, wiceprzewodni 
czącym — Stanisław Beniger, prezes 
Stołecznego Komitetu SD, sekretarzem 
— Wanda Knleszyńska, przewodniczą
ca Zarządu Stołecznego Ligi Kobiet. W 
skład Komitetu weszli przedstawiciele 
warszawskiego świata pracy, partii, 
stronnictw politycznych, związków za
wodowych i organizacji masowych, 
wojska, rzemiosła, literatury, nauki i 
sztuki. Wśród członków Komitetu znaj 
ddjemy nazwiska znanych przodowni
ków pracy, sportowców literatów, pro
fesorów uniwersytetu, architektów, 
jak Lucjan Rudnicki, nacz, architekt 
m. st. Warszawy Józef Sigalin, murarz

Edward Słupecki, kolarz Wacław Wrze 
siński, mistrz szybkościowego skrawa
nia Jerzy Sawicki.

WARSZAWA WOJ.

raz zdecydowana wola obrony poko 
ju. Podczas przemówień wielokrot
nie manifestowano na cześć wła
dzy ludowej z Prezydentem Bo
lesławem Bierutem na czele, na 
cześć Frontu Narodowego walki o 
pokój i Plan 6-letni i wieczystej, 
nierozerwalnej przyjaźni polsko-ra
dzieckiej, ostoi niepodl głości Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludowej.

Na zakończenie obrad zgromadzę 
ni przedstawiciele społeczeństwa wo 
jewództwa łódzkiego dokonali wy
boru członków Wojewódzkiego Ko
mitetu Frontu Narodowego.

Dnia 2 bm. salę konferencyjną 
ZSCh szczelnie wypełnili przedstawi
ciele społeczeństwa miast i wsi woj. 
warszawskiego, aby wyłonić Woje
wódzki Komitet Wyborczy Frontu 
Narodowego. Przedstawiciele PZPR. 
ZSL. SD, przedstawiciele związków 
zawodowych i masowych organizacji 
społecznych, robotnicy i chłopi, mło
dzież, nauczyciele, księża, wszyscy 
deklarowali swój aktywny udział w 
realizowaniu zadań, jakie stoją w 
okresie wyborów przed Narodowym 
Frontem walki o pokój i Plan 6-let
ni.

Do Wojewódzkiego Komitetu Wy
borczego Frontu Narodowego weszli 
m. in. Helena Boczek — przew. Żarz. 
Woj. ZMP, Mieczysław Błażejewski 
— prezes Żarz. Woj. ZSCh, Wincen
ty Chabura — prezes Woj. Kom. Wy
konawczego ZSL. Stefan Durmaj — 
prezes Żarz. Okr. TPPR, Helena Do 
brzaniecka — nauczycielka z pcw. 
Ciechanów, Wincenty Gąsłorowski — 
robotnik Zakł. Farmaceutycznych w 
Grodzisku Maz., Władysława Ga
włowska — chłopka z pow. Gosty
nin, prof, Lech Guzicki — prezes 
Woj. Kom. SD, Feliks Gąsiejewski — 
brygadzista, chlewni z PGR Szeligi, 
pow. Pruszków. Teodor Hajnrych — 
majster wytoczarni w Zakładach 
1 Maja, Jan Jańczak — przodownik 
pracy w Zakł. 1 Maja, Honorata Jur
kowa — pracownica red. „Wola Lu- 
du‘‘ i inni.

Do prezydium Wojewódzkiego Ko
mitetu Wyborczego Frontu Naro
dowego wybrano:

Na przęwodniczącego — inż. Mi
chała Roszkowskiego — działacza 
NOT. na zastępców: Romana Mać
kowiaka — przewodn. ORZZ i Mie
czysława Błażejewskiego — prezesa 
Żarz. Woj. ZSCh. zaś na sekretarza 
Bolesława Sokoła — sekretarza Woj. 
Kom. Obrońców Pokoju.

KATOWICE

łodz

cji Wojewódzkiej Frontu Narodowego, 
w sali wspaniałego ratusza wrocław
skiego.

Nastrój entuzjazmu towarzyszy 
chwili wyborów do Wojewódzkiego 
Komitetu Wyborczego Frontu Narodo
wego. Przedstawiciele społeczeństwa 
dolnośląskiego z pełnym zaufaniem po j 
wierzyli slanowisko przewodniczącego i 
Komitetu wybitnemu uczonemu, człon
kowi PAN, laureatowi Nagrody Pań
stwowej, rektorowi Stanisławowi Kul
czyńskiemu Na stanowisko zastępców 
przewodniczącego wybrano: sekretarza 
KW PZPR — Antoniego Kuligowskie- 
go, prezesa WKW ZSL — Józefa Ka
wę, sekretarza NKW SD — Kazimie
rza Giecewicza przewodniczącego Pre
zydium WRN — Józefa Szczęśniaka i 
przewodniczącego ORZZ Ignacego Lo- 
ge Sowińskiego.

Wśród członków Komitetu, znajdują 
się przodujący górnicy, chłopi, robotni
cy rolni, traktorzyści, nauczyciele. Znaj 
dtiją się wśród nich laureaci Nagród 
Państwowych, studenci; księża - patrio
ci, artyści . dramatyczni.

OLSZTYN

WROCŁAW
Przedstawiciele wojewódzkich władz 

partyjnych i organizacji społecznych, 
przedstawiciele wojska, wybitni przo
downic)' pracy miast i wsi, młodzi przo 
downicy pracy i nauki, przedstawiciele 
wrocławskiego świata nauki, kultury i 
sztuki zasiedli w prezydium Konferen-

Wkrótce niszy drugi turbozespół potężnej elektrowni wodnej w Dychowie. Montaż 
turbozespołu, który jeden wytworzy tyle energii. Ile np. 20 mniejszych elektrowni, zo
stał w zasadzie zakończony. Z radzieckimi specjalistami, kierującymi montażem, współpra
cują polscy elektromonterzy, którzy montując nowoczesne urządzenia, uczą slą równo
cześnie Ich obsługi 1 konserwacji.

NA ZDJĘCIU: Starszy maszynista Antoni Rutkowski 1 monter nastawczy Jan Walczyk 
sprawdzają szczotki w II turbogeneratorze,

CAF — fot. Baranowski

W Olsztynie na zebraniu delega
tów mas pracujących z terenu całe
go województwa olsztyńskiego do
konano wyboru Wojewódzkiego Ko 
mitetu Wyborczego Frontu Narodo
wego. W skład komitetu weszli 
przodownicy pracy, przodujący chło 
pi, działacze polityczni, partyjni i 
bezpartyjni daiatecae społeczni, na
uczyciele i księża.

M. in. wybrani zostali: przodują
cy chłop z gromady Ruda — Au
gust Skislala, przodownik pracy mu 
rarz — Eugeniusz Romanow, pro
boszcz parafii Kłębowo — ks. Raj
mund Bytrymowicz, senior diece
zji mazurskiej — ks. Edmund Flisz 
ke.

Nowy rok szkolny w ZSRR

Krwawy kat narodu 
koreańskiego 

gen. Ridgway w Bonn
BERLIN (PAP). Agencja ADN dono 

si z Bonu, że przybył tam naczelny do 
wódca. sil zbrojnych agresywnego blo
ku atlantyckiego, gen. Ridgway. Bezpo
średnio po przyjeździc odbył on konfe
rencję z Adenaiierem w sprawie przy
spieszenia realizacji, separatystycznego 
„układu .ogólnego" oraz w sprawie 
utworzenia „armii europejskiej". Roko
wania odbywają się przy drzwiach zam 
kniętych. Prasa zachodu io-nierniecka po 
daje, że na porządku dziennym rozmów 
Ridgwayta z Adenauerem znajdują się 
następujące zagadnienia:

1) Przygotowania do sformowania 12 
zachodnio-niemieckicli dywizji najem
nych, 2) uzbrojenie flywizji zachodnio 
niemieckich w broń amerykańską, 3) 
przyznanie Adenauerowi funduszów do
larowych na cele zbrojeniowe, 4) roz
szerzenie produkcji zachodnio-niemie- 
ckiego przemysłu zbrojeniowego, 5) roz 
budowa baz amerykańskich w Niem 
czech zach.

W dniu 2 bm. obradowała w Ło
dzi Ogólnowojewódzka Konferen
cja Frontu Narodowego, w czasie 
której dokonano wyboru Komitetu 
Wojewódzkiego Frontu Narodowe
go. W konferencji obok przedstawi
cieli PZPR, ZSL, SD. przedstawicie 
li Wojska Polskiego. ZMP, Ligi Ko
biet, ORZZ i ZSCh wzięło udział 
ponad 300 delegatów ludności pracu 
jącej miast i wsi woj. łódzkiego. O- 
becni byli przodownicy pracy, wzo
rowi rolnicy, gospodynie wiejskie, 
aktywiści ruchu obrońców pokoju 
Wśród przybyłych duży odsetek sta 
nowili bezpartyjni.

Z wystąpień przedstawicieli stron 
nictw politycznych, organizacji ma
sowych i zawodowych, przedstawi
cieli Ludowego Wojska Polskie
go, naukowców, księży przebijała 
głęboka miłość Ojczyzny i niezłom
na wola wałki o rozszerzenie zdo
byczy, wywalczonych przez naród 
polski w latach władzy ludowej o-

MOSKWA (PAP). 1 września na 
wszystkich wyższych uczelniach Związ
ku Radzieckiego rozpoczął się nowy 
rok akademicki. Około 270 tysięcy mlo 
dzieży moskiewskiej studiuje na wyż
szych uczelniach stolicy. Na Uniwersy
tet Moskiewski im. Łomonosowa przy
jęto na pierwszy rok studiów 2.500 
dziewcząt i chłopców. Ogółem na Uni
wersytecie Moskiewskim kształcić się 
będzie 14.000 młodzieży.

Wspólnie z młodzieżą uniwersytecką 
rozpoczęli nowy rok szkolny stacha
nowcy i nowatorzy produkcji stołecz
nych zakładów przemysłowych. Zorga-

Przemówienie 
premiera Cyrankiewicza 

na łamach prasy radzieckiej
MOSKWA (PAP) Dzienniki radziec

kie „Prawda", „Izwiestia", „Trud", 
,,Krasnaj'a Zwiezda", „Krasnyj Fłoi“, 
...Moskowskafa Prawda" i „Gudok" za
mieściły w obszernym streszczeniu prze 
mówienie radiowe premiera Cyrankie
wicza w związku z XIII rocznicą na 
jazdu hitlerowskiego na Polskę.

Szeroka fala 
współ za wod n ict wa 
w ZSRR na cześć

XIX Zjazdu WKP (b)
MOSKWA (PAP) Ze wszystkidi 

stron Związku Radzieckiego nadcho
dzą wiadomości ■> podejmowaniu coraz 
nowych zobowiązań przez robotników, 
inżynierów, techników, kołchoźników i 
urzędników dla uczczenia XIX Zjazdu 
WKP(b).

Z ogromnym entuzjazmem wita XIX 
Zjazd Partii Komunistycznej chłop 
siwo kołchozowe. W kołchozach i w 
ośrodkach maszynowo ■ traktm owych 
rozszerza się współzawodnictwo socja
listyczne na cześć Zjazdu.

Przybycie grupy
młodzieży polskiej na studia 

do Związku Radzieckiego
MOSKWA (PAP) Do Moskwy przy

była grupa młodzieży polskiej na stu 
dia w wyższych uczelniach Związku 
Radzieckiego. Młodzież polska uda się 
\y tych dniach do różnych uniwersyte
tów radzieckich aby kontynuować tam 
studia.

nizowano dla nich specjalne wydziały 
wieczorowe.

Ponad 44.000 studentów rozpoczęło 
naukę na pierwszym roku wyższych 
uczelni Ukrainy.

W nowych gmachach rozpoczęli na
ukę studenci Kiszyniewskiej Wyższej 
Szkoły Rolniczej w Mołdawskiej Repu 
blice.

Państwowy Uniwersytet Kareło — 
Fińskiej Republiki rozpoczął I września 
po raz dwunasty zajęcia szkolne. Licz 
ba studentów tej uczelni jest w rb. 2,5 
raza większa niż w 1940 r.

Nowy rok szkolny zainaugurowany 
został również w Łotewskiej Akademii 
Rolnej oraz w Państwowym Uniwersy
tecie w stolicy Litewskiej Republiki — 
Wilnie.

W Moskwie rozpoczęło 1 września 
naukę przeszło 600.000 dzieci.

Jak donoszą z Kijowa, na Ukrainie 
czynnych jest 20.000 szkół, do których 
uczęszcza przeszło 6 milionów młodzie 
ży. W obwodzie zakarpackim otwarto 
w bieżącym roku 33 nowe szkoły pod 
stawowe i średnie. Na wyższych uczę! 
niach Ukrainy kształci się przeszło 
180.000 studentów.

W szkołach Białorusi przystąpiło do 
nauki 1.450.000 uczniów W rb. oddano 
do użytku na terenie całej Republiki 
600 nowych szkół.

W Uzbekistanie w 5.150 szkołach roz 
poczęło naukę przeszło 1.300.000 dzieci.

MOSKWA (PAP). Dnia 1 września 
rozpoczęła się nauka na Uniwersytecie 
Wieczorowym Marksizmu ■ I.eninizmu 
przy Moskiewskim Komitecie Miejskim 
WKP(b) i w jego filiach

Na pierwszym kursie pobiera naukę 
przeszło 9 tysięcy osób Ogółem na obu 
kursach Uniwersytetu będzie kształci
ło się około 17.000 pracowników par
tyjnych. radzieckich i gospodarczych

Chłopi nie zwlekajcie z wpłatami na podatek gruntowy. 
Termin płatności dalszej raty upływa z dniem 15 września 
1952 r.

suwają się wolno, a egzekutywa or
ganizacji: partyjnej toleruje ten stan 
rzeczy. „Gdyby radiowęzeł był już 
czynny, można by wielu robotników 
poprosić, aby swe ciekawe wspomni® 
nia z wyborów w sanacyjnej Polsce 
wygłaszali do całej załogi.

Np. Józef Hejza, dziś przodownik 
pracy, mógłby wiele opowiedzieć o 
losie swej rodziny przed 39 rokiem. 
Przez długi okres czasu był on bez 
pracy, a właściciel kamienicy, w któ 
rej mieszkał, przy pomocy granato
wej policji wyrzuca! go z mieszka- . 
nia, za które nie mógł zapłacić wy
górowanych kwot. Dziś przodownik 
pracy Hejza mieszka w pięknym 
mieszkaniu w nowoczesnych blo
kach.

W rodzinie Jana Kawki, robotnika 
z budowy Osiedla Kapuściska, nie
raz głód zaglądał do garnków. Nie by 
ło czym karmić 5-ciorga dzieciaków.

Dziś wyrabia on 390 proc, normy i 
postara się jeszcze wydajniej pra
cować, aby uczcić nasze wybory, któ 
re są radosnym świętem całego naro 
du i pokażą jego siłę.

Cena 15 gr

Na Wojewódzkiej Konferencji 
Wyborczej Komitetu Frontu Naro
dowego w Katowicach wśród zebra 
nych widzimy wielu przodowników 
pracy — bohaterów pracy socjali
stycznej.

Po liczonych przemówieniach 
przedstawicieli ludu pracującego 
Śląska, odczytana zostaję pr opono - 
Wana lista składu Wojewódzkiego 
Komitetu Frontu Narodowego. Go
rącym aplauzem popierają zebrani 
każdą podaną kandydaturę. Padają 
nazwiska czołowych działaczy par
tyjnych, społecznych, przodowni
ków pracy i duchownych działaczy 
katolickich. Następuje glosowanie. 
Skład komitetu zostaje jednomyśl
nie przyjęty przez zebranych.

Wojewódzka narada partyjno-łechniczna 
dla omów.enia wskaźników planu gospodarczego 

na rok 19^3
w przemyśle i PGR woj. bydgoskiego

W Bydgoszczy, w sali konferencyj 
nej Ośrodka Szkolenia Partyjnego 
KW PZPR odbyła się w dniu wczoraj 

1 szym wojewódzka narada pariyjno- 
| techniczna, poświęcona analizie, obec 

nego stadium realizacji planów pro
dukcyjnych roku 1952 oraz oniówie- 

! niu wskaźników planu n>a rok 1953 
i wynikających stąd zadań dla kie
rownictw i organizacji partyjnych w 
zakładach przemysłowych i PGR 
naszego województwa.

Narada wytyczyła drogi przenoszę 
nia wskaźników planu narodowego 
na rok 1953 do świadomości załóg fa
bryk i PGR w . świetle dotychczaso
wych doświadczeń i analizy wykona
nia zadań br. w minionym okresie.

W obradach, którym przewodni
czył sekretarz KW PZPR tow. Sta
nisław Grudziński, wziął udział 
przedstawiciel KC PZPR wicemini
ster Przemysłu Chemicznego tow. 
Ulak.

W prezydium narady zasiedli: wice 
minister tow. Ulak. sekretarz KW 
tow. Stanisław Grudziński, - . sekr. 
KW tow. Zofia Starce, sekrAK.W 
tow. Stanisław Siewierski — prze
wodniczący ORZZ tow. Waberski, 
kierownik wydziału ekonomicznego 
KW tow. Korczak.

Na naradę przybyli sekretarze KM, 
KP i KD, sekretarze organizacji par
tyjnych, przewodniczący rad zakła
dowych, dyrektorzy zakładów pracy 
i PGR oraz czołowy aktyw związko
wy województwa.

Ze wskaźnikami planu narodowego 
na rok 1953 w skali krajowej i na
szego województwa zapoznał uczestni

ków narady wiceminister Ulak. O- 
becną -sytuację w realizacji zadań 
planu 1952 roku i zadania w związ
ku z przenoszeniem wskaźników pla
nu na rok 1953 do świadomości za
łóg i opracowywaniem konirpianow 
zakładów pracy i PGR omówił tow. 
Grudziński.

W dyskusji głos zabrali towarzy
sze: nacz. inż. Toruńskich Zakła

dów Fosforowych — Woyzbun, dyr. 
Olszewski, dyr. BydgosRTej Fabryki 
Sygnałów Kolejowych — Bolanow- 
ste.-.dyr. zespołu PGR Chwahszewo
— Ziętara, sekretarz podst. org. par
tyjnej ZWST T-8 — Sikorski, dyr. 
Bydgoskiej Fabryki Obrabiarek do 
Drzewa — Fabiszak, sekretarz KW 
PZPR — Stąros, dyr. Zjednoczenia 
Energetycznego Okr. Północnego —• 
inż. Gliński, sekretarz podst. org. par 
tyjnej PŻWANN — Rybacki, I se
kretarz KM' PZPR Bydgoszcz — Na- 
dolski, dyr. Inowrocławskich Zakła
dów Sodowych — Szarek, kier, wy-

' działu pląno.wania Okr. Zarządu PGR
— Kostański, I sekretarz KF PZPR 
Włocławskich Zakładów Celulozowo- 
Papierniczych im. J. Marchlewskiego
— Handel, I sekretarz KP PZPR Wy 
rzyś&{— Tyburski, dyr. PZBM —- 
Snarski, sekretarz KW PZPR — Sie 
więrski, przewodniczący Żarz. Okr. 
Zw. Zaw. Prac. Rolnych — Dudy, 
wiceprzewodniczący ZW ZMP — 
Sta' :ćki i kierownik wydziału eko
nomicznego KW — Korczak.

Dyskusję podsumował tow. Gru
dziński,

Problematyce narady poświęcimy 
specjalny artykuł w najbliższych nu
merach „Gazety".

„Pójdziemy do wyborów w czasie, gdy każdy Połak, który kocha 
swoją Ojczyznę, jest zadowolony, że może pracować dla niej i budo
wać szczęśliwe jutro dla swych dzieci. Już nigdy nie będzie u nas bez
robocia i nigdy nie powtórzy się wrzesień 1939 rtibu. bo jesteśmy silnym 
i stajemy się coraz silniejszym krajem. Choć za czasów sanacyjnych 
wyborów byłem miody, miałem 12 lat zaledwie, pamiętam przecież, że 
wtedy do sejmu i senatu wybierano według ordynacji wyborczej uło
żonej w interesie kapitalistów, obszarników, przemysłowców 1 bankie
rów i innych zdrajców narodu i klasy robotniczej. Naród nie miał 
możliwości wybierać prawdziwych swoich przedstawicieli. A teraz ich 
wybierzemy..."

Tak zaczyna swój list do Redakcji 
Marian Grabarski.

Podobnie zaczyna się wiele listów i 
korespondencji, które codziennie o- 
trz.ymuje nasza Redakcja.

Korespondent M. Litwa z zakła
dów w Łęgnowie dzieli się z nami 
wrażeniami z dyskusji na zebraniu, 
na którym omawiano ordynację wy
borczą do Sejmu. M. in. tow. Roma
nowski opowiadał znane mu wypad
ki z wyborów w 1935 roku, gdy ludzi 
o zapatrywaniach lewicowych wciela 
no pirzed wyborami do wojska, aby 
odebrać im prawo głosu,'a w urnach 
wyborczych znajdowano nie rozpie- 
czętowane nawet paczki kartek wy
borczych z głosami na kandydatów 
sanacji.

Edward Szymański, nasz korespon 
dent z budowy osiedla Kapuściska, 
nadesłał już kilka listów na ten te
mat.

Z inicjatywy robotników na zebra 
niu partyjnym postanowiono, aby 
jak najszybciej uruchomić radiowę
zeł na budowie. Prace z tym związa 
ne — jak pisze tow. Szymański — po

Rok V
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Wiele wspaniałych dzieł wykona naród polski 
zjednoczony we Froncie Narodowym 

dla podniesienia swego dobrobytu — dla swej przyszłości
Przemówienie członka Komitetu Centralnego PZPR tow. ST. JĘDRYCIIOWSKIEGO, 

wygłoszone na Ogólnopolskiej Konferencji Frontu Narodowego

Zlot ż.yje — Czyn trwa

Młodzież PZBM podejmuje 
dodatkowe £oboHiqzania 
dla uczczenia Konstytucji

Przeszło miesiąc,minął od chwili, gdy młodzież PZBM-u w Bydgoszczy 
rzuciła hasło współzawodnictwa pozlotowego. Swoje zobowiązania mło
dzi metalowcy z PZBM-u wykonali z honorem. Zarówno zobowiązania ze
społowe (brygada im, Hanki Sawickiej) jak i indywidualne, zostały wy
konane.

Przystępując do wyborów nowego 
Sejmu na podstawie Konstytucji Pol 
sklej Rzeczypospolitej Ludowej ! no
wej demokratycznej ordynacji wy
borczej, Front Narodowy poddaje 
ocenie szerokich mas ludowych, oce
nie całego narodu — dotychczasowy 
dorobek rządu ludowego i jego pro
gram na przyszłość w dziedzinie u- 
macniania państwa ludowego, demo 
kratyzacji aparatu państwowego, 
wciągania mas ludowych do rządze
nia państwem, historycznych reform 
społecznych, w dziedzinie rozwoju 
naszej gospodarki i kultury narodo
wej,

PLANOWY, PROPORCJONALNY 
ROZWÓJ SIŁ WYTWÓRCZYCH 

KRAJU
Jednym z ważnych zadań państwa 

ludowego jest pianowy, proporcjonal
ny rozwój sil wytwórczych kraju. lik 
widowanie jego zacofania technicz
nego i ekonomicznego w celu zapew
nienia stałego systematycznego wzro
stu dobrobytu materialnego i kul
tury mas pracujących. Realizując 
swoją funkcję organizatora gospo
darki, realizując wytyczne polityki 
stronnictw wchodzących obecnie do 
Frontu Narodowego, rząd ludowy już 
trzeci rok organizuje wysiłek mas 
pracujących naszego kraju dla wy
konania 6-letniego planu rozwoju i 
przebudowy gospodarczej Polski, pla
nu budowy podstaw socjalizmu.

Szybkie tempo naszego rozwoju ze 
zrozumiałych względów wymaga 
przezwyciężania szeregu przeszkód i 
trudności, niedociągnięć i dyspropor
cji. Wymaga ono wielkiego napię
cia naszych planów we wszystkich 
dziedzinach — planów produkcji i 
zaopatrzenia materiałowego, planów 
zatrudnienia i wydajności pracy, pla
nów finansowych i planów obniżenia 
kosztów własnych. Pokonywanie trud 
ności wynikających z tego napięcia 
opłaca się jednak znakomicie.

STAŁY WZROST PRODUKCJI 
PRZEMYSŁOWEJ

Już w roku 1951 wartość produk
cji przemysłu socjalistycznego była 
przeszło dwa i pół raza większa od 
całej wartości, prod.ukęjj, przemysło
wej w r. 1938, a w przeliczeniu na 
1 mieszkańca przeszło trzy i pół raza 
większa. . ,

Już w ciągu pierwszych dwóch lat 
sześciolecia przyspieszyliśmy roz
wój naszego przemysłu w porówna
niu z tempem, przewidzianym w Pia
nie 6-letnim o przeszło trzy miesią
ce, a więc w skali sześciu lat przy 
utrzymywaniu tempa oznacza to przy 
spieszenie o dziewięć miesięcy. A 
zatem można powiedzieć, że zadanie 
wykonania Planu 6-letniego rozwo
ju przemysłu w ciągu lat pięciu jest 
całkowicie realne.

Trzeba stwierdzić, że tempo odbu
dowy gospodarki rolnej ze znisz
czeń wojennych oraz, jej rozwoju w 
latach od 1946 do 1950 znacznie prze 
kraczalo tempo rozwoju rolnictwa w 
ustroju kapitalistycznym.

Jest rzeczą jasną, że szybkie tem
po rozwoju naszej produkcji rolnej 
zależy w ostatecznym rachunku od 
szybkiego uprzemysłowienia nasze
go kraju, bowiem tylko rozbudowa

W 7 rocznicę kapitiiiucji Japonii

Naród japoński nie wyda Waszyngtonowi swojej młodzieży
7 lat temu, 2 września 1945 roku, 

dowództwo wojsk japońskich skapi
tulowało. Runęło w gruzy imperium 
japońskie, mimo że jeszcze dwa ty- , 
godnie wcześniej sztab Mac Arthura 
opublikował komunikat, zapowiada
jący, że wojna z Japonią „będzie mia
ła beznadziejnie' ciężki przebieg". 
Istotnie, przewidywania Mac Arthu
ra były oparte n-a doświadczeniach 
dotychczasowego przebiegu wojny ja 
pońsko - amerykańskiej. Jeszcze w 
sierpniu 1945 r. bowiem japońskie 
dowództwo z powodzeniem broniło 
się na wyspach Salomona, w Indonezji 
i Burmie. Walki toczyły się ze zmien
nym szczęściem. Co więcej! Na pogra
niczu radziecko-mandżurskim stała naj 
liczniejsza i najlepiej wyekwipowana z 
armii japońskich, armia kwąiduńska.

Ale w sukurs Amerykanom przy
szedł Związek Radziecki, wierny 
przyjętym przez siebie w Poczdamie 
zobowiązaniom z 26 llpca l'il."> r. 
9 sierpnia 1945 roku wojska radzie
ckie rozpoczęły działania wojenne 
przeciw Japonii i rozstrzygnęły losy 
tej wojny. Natarcie radzieckie błyska 
wicznie przebiło linie armii.kwantuń 
skiej, rozdzieliło ją na dwie części, 
odcięło jej drogi odwrotowe. W nie
spełna 2 tygodnie okupowana od 14 
lat Mandżuria została wyzwolona.

I oto dowództwo amerykańskie, 
pragnąc ratować swą pozycję politycz 
ną decyduje się na zrzucenie bomb 
atomowych na Hiroszimę i Nagasaki 
W samej tylko Hiroszimie ginie 
80.000 ludności cywilnej Burżuazja 
japońska, koła militarystyczne Japo

(Skrót)
ny socjalistyczny przemysł będzie 
mógł rolnictwu dostarczyć wzrasta
jących ilości i coraz szerszego asor
tymentu maszyn rolniczych, trakto
rów i kombajnów, nawozów sztucz
nych, środków ochrony roślin i ochro 
ny weterynaryjnej zwierząt, sąmoeho 
dów 'ciężarowych, energii elektrycz
nej na potrzeby oświetleniowe 1 pro 
aukcyjne, żelaza, materiałów budo
wlanych itd.

Wybory staną się jednym więcej 
potwierdzeniem słuszności polityki 
gospodarczej, prowadzonej przez rząd 
ludowy, programu gospodarczego 
Frontu Narodowego, programu dal
szego uprzemysłowienia kraju. Masy 
ludowe zdają sobie doskonale spra
wę z tych bezpośrednich korzyści, ja
kie im już dotychczas przyniosła po
lityka socjalistycznego uprzemysło
wienia naszego kraju. Klęska bezro
bocia, stały, nieodstępny towarzysz 
klasy robotniczej w ustroju kapitali
stycznym, raz na zawsze zniknęła z 
życia naszego narodu.

Wszyscy chłopi osiągnęli dzięki po
lityce socjalistycznego uprzemysło
wienia kraju wybitne i trwale Korzy 
ści dzięki stale rosnącemu, rozsze
rzającemu się rynkowi wewnętrzne
mu ną produkty rolne. Chłopi pra
cujący mogą dziś rozwijać swoją go 
spodarkę, nie obawiając się kryzy
su nadprodukcji ani gwałtownego za
łamania się cen rolnych, jakie na
stępowało w ustroju kapitalistycz
nym po krótkotrwałym okresie oży
wienia gospodarczego.

Rozwijający się przemysł, zwłasz
cza przemysł ciężki, produkujący 
środki wytwórczości, stwarza podsta
wy dla rekonstrukcji technicznej ca
łej gospodarki narodowej, przyczy
nia się do coraz lepszego zaspokoje
nia potrzeb gospodarki narodowej i 
ludności, wzrastającego uniezależnie
nia się od zagranicy. Powstają nowe 
gałęzie przemysłu, rozwija się pro
dukcja nowych, niewytwarzanych 
przedtem w kraju artykułów.

były trudności, które juz
PRZEZWYCIĘŻYLIŚMY

W wielu dziedzinach masy ludowe 
odczuwają bezpośrednio wzrost na
szej produkcji przemysłowej. Pamię
tamy wszyscy, ze IrillćaTąr temu bez
pośrednio po wojnie mieliśmy np. 
ogromne trudności w zaopatrzeniu 
rynku w żarówki, dziś zapotrzebo
wanie to pokryte jest z nadwyżką. 
Były duże trudności w zaopatrzeniu 
rynku w obuwie. Dziś znacznie po
większone zapotrzebowanie pokry
wane jest z nadwyżką. Mieliśmy i 
częściowo jeszcze mamy duże trud
ności w zaopatrzeniu rynku w środ
ki lekarskie, ale przemysł farmaceu
tyczny w ostatnich latach poęzynił 
niezwykle poważne postępy w zaspo
kojeniu potrzeb rynku, a wybitnym 
przykładem jego rozwoju Jest np. 
produkcja penicyliny, którą wzrasta 
z roku na rok kilkakrotnie. Wszyst
kie gałęzie przemysłu z roku na rok 
powiększają ilość produktów prze
znaczonych na zaspokojenie bezpo
średnich potrzeb mas pracujących, 
chociaż w niektórych dziedzinach roz 

nii, które również boją się Związku 
Radzieckiego, kapitulują.

Losy Japonii, cele jej okupacji zo
stały wytyczone w deklaracji kalr- 
skiej, w układzie jałtańskim i w de
klaracji poczdamskiej. W Poczdamie 
postanowiono przeprowadzenie dekar 
telizącji, demilitaryzacji, likwidacji 
przemysłu wojennego oraz demokra
tyzacji Japonii. Układ jałtański prze
widywał, że w Japonii ma powstać 
„usposobiony pokojowo i odpowie
dzialny rząd, zgodnie ze swobodnie 
wyrażoną wolą narodu japońskiego". 
Według deklaracji kairskiej, Japonia 
miała zostać „usunięta ze wszystkich 
wysp na Pacyfiku, które objętą lub 
okupowała od pierwszej wojny świa
towej — oraz tych ziem, które zagra
biła Chinom, jak: Mandżuria, For
moza i Wyspy Rybickie" „Korea sia
ni? się wolnym i niezależnym pań
stwem" — zapowiadała deklaracją 
kairska.

Imperializm amerykański podeptał 
przyjęte przez siebie zobowiązania. 
Usadowiwszy się w Japonii, postano
wi! z niej uczynić buzę amerykańskiej 
agresji na Dalekim Wschodzie. Od ro 
ku 1919, a'już szczególnie intensyw
nie, po napaści amerykańskiej ną 
Koreę, rozpoczęto wskrzeszać w Ja
ponii siły zbrojne.

Dziś, obok policji państwowej, liczą 
cej pmiad rdó.ouu o-.óh, istnieje w Ja 
poro i tzw rezerwowy korpus policyj
ny W roku bieżącym stan liczebny 
tego korpusu podniesiony zostanie do 
110.900 Okupanci amerykańscy zażą
dali od rządu japońskiego, by w przy 
szłości doprowadził liczebność korpu
su do 300.000, Korpus ten zamierzają 

wój przemysłu nie dorównuje jeszcze 
stale rosnącemu zapotrzebowaniu.

OGROMNY ROZMACH 
BUDOWNICTWA

Z rozwojem naszego przemysłu wią 
że się ściśle ogromny rozmacn bu
downictwa w naszym kraju. Miarą 
rozwoju budownictwa przemysłowe
go może służyć fakt, że samo tylko 
Ministerstwo Budownictwa Przemy 
siowego oddało do użytku w r. 1951 
budynki o łącznej kubaturze 123 mi
lionów m sześć. A przed wojną w ro 
ku 1937 rozpoczęto budowę budyn
ków niemieszkalnych o ogólnej ku
baturze 2.439 tys. m sześć.

A więc przed wojną około 2 milio
nów m sześć, rocznie — a w roku 
1951 123 miliony m sześć, budyn
ków przemysłowych rocznie 1 to nie 
obejmując budownictwa własnego 
resortów przemysłowych, a tylko to, 
co buduje dla nich Ministerstwo Bu 
downictwa Przemysłowego.

Szybkie tempo uprzemysłowienia 
naszego kraju przyczynia się do umoc 
nienia obronności kraju. Nie dziw
nego, że imperialistyczni podżegacze 
wojenni życzyliby sobie zahamować 
tempo rozwoju naszego przemysłu, 
chcieliby bowiem widzieć Polskę śła 
bą i bezbronną.

NOWY 5-LETNI PLAN GOSPODAR 
CZY BĘDZIE DALSZYM WIELKIM 
KROKIEM W ROZWOJU KRAJU
Rozwój sil wytwórczych naszego 

kraju, uprzemysłowienia go, . stale 
podnoszenie dobrobytu i kultury mas 
pracujących, jest i będzie głównym za 
daniem naszej polityki gospodarczej. 
Jednym z zadań Sejmu, który pow
stanie z nowych wyborów, będzie 
uchwalenie nowego pięcioletniego pla 
nu gospodarczego, który będzie ozna
cza! dalszy wielki krok w NSŹwoju 
naszych sił wytwórczych, naszego 
przemysłu i rolnictwa. Wiele jeszcze 
niewykorzystanych możliwości czeka 
na budowniczych Polski Ludowej. 
Wielkie zasoby surowcowe węgla ka
miennego i brunatnego, cynku oło
wiu i miedzi, gipsu i anhydrytu, łup
ków i gliny, ropy naftowej i gazu 
ziemnego — czekają na ludzi, którzy 
zbudują nowe kopalnie 1 wykorzy
stają zasoby surowcowe dla zaspoko
jenia potrzeb narodu.

Wiele możliwości podniesienia plo
nu i zwiększenia produktywności ho
dowli kryje w sobie nowoczesna agro 
biologia i agrotechnika W okresie na 
stępnego planu 5-letniego stanie 
przed nami zadanie wszechstronne
go wykorzystania' zasobów wodnych 
naszego kraju, a przede wszystkim 
Wisły dlą rozszerzenia bazy naszej 
energetyki, dla zbudowania nowo
czesnych dróg wodnych, dla przepro 
wadzenia melioracji wielkich tere
nów kraju, dla zaopatrzenia w wo
dę miast i przemysłu.

Wiele historycznych prac, wiele 
wspaniałych dzieł wykona naród poi 
ski zjednoczony we Froncie Narodo
wym dla podniesienia swego, dobro
bytu, dla rozwoju kultury narodo
wej, dla swojej przyszłości. W mia
rę wykonywania planów gospodar
czych i rozwoju kultury będą się też 

imperialiści amerykańscy wykorzy
stać w wojnie przeciwko narodom 
azjatyckim. Wielu rezerwistów japoń 
skich należy już do amerykańskiego 
korpusu interwencyjnego na Korei. 
Odbudowuje się japońską marynarkę 
wojenną.

Przypieczętowaniem przez impe
rializm amerykański podporządkcwa 
nia rządu japońskiego i japońskiego 
potencjału zbrojeniowego swoim a- 
gresywnym celom, było podpisanie 
niespełna rok temu separatystyczne
go „traktatu pokojowego" w Sań 
Francisco, !z'V „paktu beżpie-, 
stwa" oraz „układu administracyjne
go". Układy te zostały zawarte z po
minięciem ZSRR j Chin Ludowych, 
Indii i Szerp ęi innych krajów azjn 
tyckich- „Układ administracyjny" 
jest po prostu układem kolonialnym, 
zapewniającym USA na czas nieogra
niczony brutalną okupację Japonii. 
Na jego podstawie USA mają prawo 
stacjonowania w Japonii dowolnej 
ilości wojsk.

Okupanci amerykańscy nie szczę
dzą wysiłków, by ^faszyzować życie 
polityczne .Japonii. 5 lipca br. parla
ment japoński przyjął ustawę o „za
pobieganiu działalności wywroto
wej". Na podstawie tej arcyreakcyj- 
nej ustawy, podporządkowany Wa
szyngtonowi rząd japoński ma prawo 
rozwiązać każdą partię polityczną, za 
kazać każdej demonstracji lub straj
ku. zakazać każdej niewygodnej Ame 
lykanom gazety., wtrącić do więzie
nia każdego działacza politycznego 
Deputowany izby niższej japońskiego 
parlamentu, Kato, oświadczył, że u- 

rozwijały potrzeby ludności 1 po
trzeby te w coraz szerszej mierze bę
dą zaspokajane. Wzorem nam będzie 
wspaniały rozwój Związku Radzie
ckiego, który zgodnie z ogłoszonym 
projektem wytycznych XIX Zjazdu 
Wszechzwiązkowej Komunistycznej 
Partii (bolszewików) dla piątego 5- 
letniego planu rozwoju Związku Ra 
dzieckfegó w dalszym ciągu w szyb
kim tempie rozwija przemysł i rol
nictwo. wznosi gigantyczne budowle 
komunizmu, buduje kanały, zbiorni
ki wodne, elektrownie, realizuje wspą 
niały stalinowski plan przeobrażenia 
przyrody, nawadnia pustynie > stepy 
w celu zapewnienia stałego wzrostu 
dobrobytu i kultury swoich naro
dów. Jakiż, jaskrawy kontrast przed
stawia nieprzerwany, bezkryzysowy, 
szybki rozwój gospodarczy krajów 
obozu pokoju i socjalizmu, w porów
naniu z obłędną gorączką zbrojeń, 
nierozerwalnie wiążącą się z pogłę
biającym się kryzysem gospodar
czym i nędzą mas pracujących w czo 
łowych krajach kapitalistycznych.

Naród polski, zjednoczony pod 
sztandarami Frontu Narodowego, od
rzuci precz tych wszystkich zdrajców 
i szkodników, którzy chcą powrotu 
obszarników i kapitalistów, powrotu 
kryzysów gospodarczych, powrotu nę 
dzy i bezrobocia, którzy chcą wojny 
i zniszczeń.

Naród polski będzie głosował za 
szybkim rozwojem przemysłu, rol
nictwa, za budownictwem, socjaliz
mu. za systematycznym wzrostem 
dobrobytu i rozwoju kultury, za 
zwycięstwem sprawy pokoju.

Wielka walcownia
— zgniatacz w hucie 
„Bobrek“ oddana do 

próbnego rozruchu
Załoga budowniczych wielkiego o- 

bisktu Planu 6-Jetoiego gigantycz
nej walcowni — zgniatacz — jednej 
z największych w Europie i całkowi
cie zmechanizowanej — w dniu 1 
wrześnią przekazała przedterminowo 
załodze produkcyjnej walcownię — 
zgniatacz, do próbnego roaruchu.

Bestialski nalot 
amerykańskich piratów 

powietrznych na Phenlan
MOSKWA (PAP). Ageilc.ja TASS 

d nosi z Phenianu, że w dniu 29 sier
pnia lotnictwo amerykańskie dokonało 
nowego barbarzyńskiego nalotu na 
Phenlan i okolice. W nalocie wzięło u- 
dział ponad 700 samolotów różnego ty 
nu Bombardowanie trwało 10 godzin. 
Przebieg tego naliilu wskazuje, że ce 
lęm amerykańskich piratów powietrz
nych było wymordowanie ludności cy
wilnej.

Kongres brytyjskich 
związków zawodowych 
AlATtGATK (PAP). Od 1 września 

obraduje w Margale S4-ty doroczny 
Kongres Brytyjskich Związków Zawo
dowych (TIJC). Na kongresie repre- 
''enlowane są 183 związki zawodowe 
skupiające 8.020.079 związkowców 

slawą o „działalności wywrotowej" 
służy „utrwaleniu surowego reżimu 
policyjnego, realizowanego przez ame 
rykańskich i japońskich impemli- 

przy użyciu represji, deptania 
podstawowych praw narodu, ujarz
mienia go i zdławienia patriotyczne
go ruchu o pokój i niepodległość".

Amerykańscy okupanci i ich so
jusznicy, zdrajcy narodu japońskiego, 
budują swe plany, nię biorąc pod u- 
wagę woli gospodarza kraju -— naro
du japońskiego. W Japonii toczy się 
zacięta walka o niezawisłość. W awah 
gardzie tej walki kroczy klasa robot
nicza. Na wiosnę i w leeie br. odbyły 
się w Japonii cztery strajki powszech 
ne z udziałem kilku milionów ludzi. 
W pochodach pierwszomajowych 
wzięły udział 4 miliony ludzi. 7 czer
wca strajkowało 700.00(1 robotników. 
17 czerwca przerwało pracę 800 000 
robotników. 20 czerwca zastrajkowa- 
ło 500.000 kolejarzy, Masowe wystą
pienia robotników, którym przewodzi 
Komunistyczna Partia Japonii, cieszą 
się poparciem związków chłopskich, 
liczących 3 miliony członków. Niena
wiść do amerykańskiej polityki ogar
nia w Japonii szerokie kola średniej 
burżuazji i drobnomieszczaństwa.

Naród japoński nie zapomniał ofiar 
Hiroszimy i Nagasaki Nie chce współ 
działać w amerykańskie) agresji na 
Korei. Nie chce oddać swej młodzie
ży podżegaczom wojennym z Waszyn 
glonu Pragnie żyć w przyjaźni z 
ÓSRR i krajami azjatyckimi. I w tym 
właśnie leży istota słabości amerykan 
skich imperialistów w Japonii

P. M.

Obecnie brygada młodzieżowa Im. 
Młodej Gwardii wzywa wszystkie 
brygady młodzieżowe przemysłu me
talowego województwa bydgoskie
go do współzawodnictwa o tytuł n.aj 
lepszej brygady.

Brygada Młodej Gwardii wciągu swe 
go półtorarocznego istnienia odniosła 
już poważne sukcesy. Zdobyła ona 
i utrzymała przez trzy kwartały 
sztandar przechodni WKOP.- Ona 
też w poważnym stopniu przyczyniła 
się do zdobycia przez młodzież PZBM-U 
proporczyka zlotowego ZG ZMP.

Brygada opracowała sposoby rea
lizacji swojego zobowiązania.
, Zlikwidowanie przestojów — mó
wi Musielak — przez wprowadzenie 
pracy seryjnej, przez ulepszenie or
ganizacji pracy, to nasze główne za
danie. jeśli chodzi 0 podwyższenie wy 
konywanych norm.

Stała kontrola przezTjrygadfera pra 
cy swych ludzi, ciągle uczenie ich w 
toku pracy — to źródło podnosze
nia jakości produkcji.

„Młodobrygadziścl" w walce o jak 
największe oszczędności zastosują sy
stem Korabielnikowej.

Sprawa ta dotychczas kulała w na
szych zakładach — mówi Musielak —

W Bydgoszczy obradował 
wojewódzki aktyw szkoleniowy ZMP

Wczoraj w Zarządzie Wojewódz
kim ZMP w Bydgoszczy odbyła się 
wojewódzka narada aktywu szkole
niowego, w której wzięli udział prze 
wodniczący Zarządów Powiatowych. 
Gminnych, Gromadzkich i Zakłado
wych oraz instruktorzy agitacji 1 pro 
pagandy z terenu całego wojewódz
twa.

W naradzie tej wzięli również u- 
dział: zastępca kierownika Wydziału 
Oświaty Kultury i Propagandy Komite
tu Wojewódzkiego PZPR — tow. Kłoko 
cki oraz przedstawiciel Zarządu Główne 
go ZMP tow. Bucki.

Inicjatorzy chuligańskiego najścia 
na lokal wystawy WOKS-u w Teheranie 

aresztowani
MOSKWA (PAP). Agencja TASS do 

nosi z Teheranu:
Jak już donoszono, dnia 18 sierpnia 

charge d.affaires ad interim ZSRR w 
Iranie P. S. Atroszczenkow, na polece
nie Ministerstwa Spraw Zagranicznych

* RZYM. 100.000 osób wzięło u- 
dziął w niedzielę \v obchodzie święta 
dziennika „Unita" w Reggio Emilia.

* TEHERAN .— Premier Mossadik 
zwołał parlament irański na sesję 
nadzwyczajną. Medżlis ma zebrać 
się 10 września, a senat 13 września. 
Tematem obrad będzie sprawa odpo
wiedzi na ostatnie propozycje ame- 
rykańslco-angielskie w sprawie naf
ty.

* PEKIN, — Na posiedzeniu Komi
tetu Obrony Pokoju w Burmie wy
brano delegatów n.a mający się od
być we wrześniu Kongres Obrońców 
Pokoju krajów Azji i strefy Pacyfi
ku.

* PRAGA. — 31 sierpnia w Tere- 
zinie na miejscu, gdzie znajdował się 
w czasie wojny niemiecki obóz kon
centracyjny odbył się wielotysięczny 
wiec w obronie pokoju.

* MOSKWA. — W teatrach Mo
skwy rozpoczął się 1 września nowy 
sezon teatralny.

Na scenie Państwowego Akademi
ckiego Teatru Wielkiego wystawiono 
po raz 870 operę Glinki pt.I „Iwan 
Susanin". W filiach tego teatru wy
stawiono operę Dargomyżskiego „Ru
sałka" po raz 125.

* PRAGA. — W mieście Iglava 
(Morawy) zakończył się proces du
chownego katolickiego Józefa Mar
szalka, oskarżonego o działalność 
skierowaną przeciwko walce o po
kój i podżeganie do wojny.

Oskarżony przyznał się do winy. 
Sąd rejonowy w Iglavie skazał Jó
zefa Marszalka na 15 lat więzienia.

* SAIGON. — Partyzanci vietnam- 
scy wysadzili w powietrze w Sa(go
nie francuski skład wojskowy ma
teriałów pędnych Pożar trwał kilka 
godzin. Władze francuskie nazywają 
zniszczenie składu „poważnym suk
cesem" partyzantów.

* HAGA. — Po 9 tygodniach za
kończył się w poniedziałek kryzys 
rządowy w Holandii. Na czele nowe
go rżądu stanął socjalista Willem 
Dreez. który by! już kilkakrotnie pre 
mierem od sierpnia 1948 roku. 

ale teraz ruszymy ją z miejsca. Wie
le zrzynków blachy i metalu, które 
dotychczas marnowały się bezuży
tecznie. wykorzystamy jako cenny sil 
r owiec.

Brygada opracowuje szereg pomy
słów racjonalizatorskich. Jeden z 
członków brygady Cukrowfikl złożył 
już ęenny wniosek polegający na za
stąpieniu dotychczas używanego ry
sika z drutu, rysikiem ze stall na* 
rzędziowej, co znacznie usprawni pra 
cę w traserowni.

Brygada Młodej Gwardii powzięła 
także zobowiązanie zbudowania dla za
łogi stojaków do rowerów do dnia 1 li
stopada br. Zobowiązanie to da 8.000 
zł oszczędności.

Zapytany co zdopingowało bryga
dę do powzięcia tych zobowiązań i rzu
cenia wezwania brygadier Musielak 
powiedział: „Zdopingowały nas praw 
dziwę demokratyczne i dające wiel
kie prawa młodzieży zasady naszej 
ordynacji wyborczej. Zdopingowała 
nas uchwała o zwołaniu XIX Zjazdu 
WKP(b). Wspaniały rozwój budowni 
ctwa komunizmu zawarty w projek
cie nowej Pięciolatki Stalinowskiej 
jest dla nas przykładem i bodźcem 
do wytężonej pracy".

Referat omawiający zdobyte w ub. 
roku szkoleniowym osiągnięcia oraz 
Wskazujący niedociągnięcia — wygło 
sił przewodniczący Zarządu Woje
wódzkiego ZMP — tow. Krupka.

Po referacie wywiązała się oży
wiona dyskusja, w której szczegól
ną uwagę zwrócono na źródła trud
ności i niedomagali oraz sposoby ich 
likwidacji.

Dyskusję podsumowali: przewod
niczący ZW ZMP — tow. Krupka 
oraz przedstawiciel Zarządu Główno 
go ZMP — tow. Bucki. (WZ)

ZSRR, złożył wobec ministra Spraw 
Zagranicznych Iranu Nawwaby oświad 
czenie, w którym zwrócił uwagę na 
prowokacyjne ekscesy rozzuchwalonych 
chuliganów, którzy dnia 13 sierpnia 
dokonali napaści na lokal mieszczący 
wystawę Wszechzwiązkowego Towarzy 
stwa Łączności Kulturalnej z Zagrani
cą (WÓKS) w Teheranie. Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych ZSRR domagało 
się w swoim dcmarche wobec irańskie
go MSZ, aby władze irańskie zbadały 
dokładnie okoliczności tego skandalicz
nego wybryku, wymierzyły surową ka
rę winowajcom i podjęły niezbędne kro 
ki dla zapobieżenia podobnym wypad
kom na przyszłość.

W tych dniach Ministerstwo Spraw 
Zagranicznych Iranu zakomunikowało 
ambasadzie ZSRR, że w wyniku śledz
twa zostali aresztowani i przekazani 
organom wymiaru sprawiedliwości 
trzej członkowie organizacji faszystów 
skiej „Sumka" — inicjatorzy chuligań
skiego najścia na lokal wystawy 
W<)KS w Teheranie.

Aresztowany został również prowo
dyr organizacji faszystowskiej Monszi- 
Zade.

Naczelnik trzeciego rewiru policyjne
go miasta Teheranu i jego zastępca, 
którzy nie zastosowali niezbędnych 
środków dla zapobieżenia prowokacyj
nemu wybrykowi członków organizacji 
faszystowskiej, zostali usunięci z zaj
mowanych stanowisk.

Nowe masakry 
koreańskich i chińskich 

jeńców wojennych 
w Korei

PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Cliin donosi z Kaesongu, że Ameryka
nie w dalszym ciągu mordują koreań
skich i chińskich jeńców wojennych.

Jak wynika z amerykańskich i angiel 
skich doniesień prasowych, w ciągu 
czterech dni. od 23 do 27 sierpnia br. 
zabito jednego jeńca koreańskiego a 
26 raniono. Według wiadomości poda
nych przez Amerykanów, w dniu 24 
sierpnia w obozie jenieckim w Masan 
zmuszano jeńców do wykonywania nie
bezpiecznej pracy, w czasie której je
den zoątał zabity, a drugi poważnie ra 
niony. W dniu 26 sierpnia Amerykanie 
zranili 20 jeńców.

Jak podaje agencja UP w dniu 31 
sierpnia jeden z żołnierzy amerykań
skich zranił 12 jeńców tylko dlatego, 
że nie podobał mu się ich śpiew

Według oficjalnych danych opubliko
wanych przez Amerykanów, od U sierp 
nia do 31 sierpnia zabito lub zraniono 
ogoleni 111 koreańskich i chińskich jen 
ców wojennych a w okresie od połowy’ 
lutego do końca sierpnia br Ameryka
nie zabili lub zranili przeszło 900 jeń
ców Jest to oczywiście liczba niepeł
na.



Z V sesji Wojewódzkiej Rady Narodowej

W nieustępliwej walce z sabotażem kułackim
w oparciu o masy chłopów pracujących

Rady Narodowe wykonają zadania na wsi
Jak już donosiliśmy w dniach 28 

i 29 sierpnia br. obradowała V sesja 
Wojewódzkiej Rady Narodowej po
święcona aktualnym zagadnieniom 
wsi i pracy Wydziału Handlu Prez. 
WRN.

W pierwszym dniu obrad referat 
na temat „Aktualne zagadnienia na 
wsi" wygłosił zastępca przewodniczą 
cego Prez. WRN tow. Marian No
wak.

W referacie mówca stwierdził, że 
tegoroczna akcja żniwna dzięki 
współzawodnictwu, pomocy sąsiedz
kiej oraz dobrze na ogól przylotowa 
nym POM-om i GOM-om przebiega 
la sprawniej niż w roku ubiegłym. 
Obecnie najważniejszym zadaniem 
jest przedterminowe wywiązani się 
wsi z obowiązków nałożonych przez 
Państwo.

Obrady wykazały, jak bliskie 
członkom WRN są sprawy podnie
sienia naszej gospodarki na wsi. 
Jasne i rzeczowe wypowiedzi pod
kreśliły osiągnięcia, aile i wskazały 
również i na bolączki wsi pomor
skiej oraz nakreśliły drogę usunię
cia istniejących jeszcze tu i ówdzie 
niedociągnięć.

— Tegoroczna akcja żniwna 
stwierdził radny Józef Matuszewski 
z pow. Bydgoszcz. — przebiegała 
sprawniej i wyniki jej były, lep;,ze, 
niż. w latach poprzednich. Zada
niem naszym jest jak najszybsze

O czym winien wiedzieć agitator ?

Wczoraj i dziś młodzieży wiejskiej

Piotr
Gromada liczy przeszło 40 gospo

darstw, przeważnie kilkuhektaro
wych. Rodziny chłopskie nie mogą 
wyżyć ze swej ziemi. Chłopi pracują 
przy wyrębie lasów państwowych. 
Wypłatę otrzymują według stawki 
dla kobiet, gdyż przewidywał budżet 
zatrudnienie kobiet. Zamiast 2,60 zł 
otrzymują 1,60 zl za dniówkę. Jesie- 
nią małorolni wynajmują się do ku
łaków. Pracują przy żniwach i wy
kopkach za psie pieniądze. Ich kobie
ty wyjeżdżają za kordon graniczny 
na Żuławy do niemieckich „Gross- 
bauerów". Niektórzy szmuglują papie 
rosy i zapalniczki z Gdańska. Inni, 
np. Stach Drzewicki i Anastazy Kul
czyk poszli do miasta śpiewać na 
podwórkach. Niektórzy chłopi mą,ją 
krowinę. Ale dzieci masło jedzą tyl
ko w święta i to tylko w te większe...

Kobiety z Budzisk maszerują 
18 km pieszo do Tucholi, aby sprze
dać pół kg masła za 80 groszy. Bilet 
powrotny do Tucholi kosztuje wię
cej.

Im bliżej do 35-go roku, tym trud
niej o pracę w lesie. Trzeba w nocy 
wychodzić kraść drzewo, aby dzieci 
w zimie nie odmrażały rąk i uszu w 
chałupie. Dzieciaki chodzą na „wy
bierki" ziemniaczane do bogaczy i 
zbierają nawet pojedyncze kłosy.

Za to do szkoły nie chodzą. Są 
brudne i obdarte, chude...

Takie są także dzieci Piotra Kot- 
lęgi, chłopa na dwóch ha i właścicie
la jednej krowy; a jest ich sześcioro. 

. Co będzie z nimi? Do szkoły nie 
pójdą, bo w pobliżu jej nie ma. Na 
„lekki chleb" w mieście?... Szkoda na 
wet marzyć. Żadne z dzieci Kotlęgi 
nie będzie mogło pójść do gimna
zjum, żadne nie będzie podporą jego 
starości... Tak wtedy myśli Kotlęga, 
tak myślą jego sąsiedzi... Tak każę 
myśleć życie złe, beznadziejne...

* »*
— Proszę — powiedział głośno nau 

czyciel z Małego Gama. Stanisław Za 
wada, gdy twarde stukanie do drzwi 
przerwało na chwilę naszą rozmowę- 
Otworzyły się drzwi, wszedł niemło
dy już chłop, ubrany czysto. Twarz 
posiekana zmarszczkami, ręce duże, 
spracowane.

Wyższe uczelnie w Polsce Ludowe!

przejście z gospodarki zacofanej, in
dywidualnej — na lepszą, zespoło
wą. Jako przykład może służyć 
fakt, że chłop indywidualny zbiera z 
hektara około 13 kwintali zboża, na
tomiast spółdzielnie produkcyjne od 
18 do 20 kwintali.

Radny Józef Chmielewski stwier
dził, że uchwala Rządu w sprawie 
warsztatów rzemieślniczych nakła
da na Prezydia Powiatowych 1 Gmin 
nych Rad Narodowych obowiązek 
większego zainteresowania się tą 
sprawą. Wszelkie zepsucia maszyn 
i wozów muszą być naprawiane na
tychmiast, gdyż to gwarantuje w du 
żej mierze sprawne przeprowadzenie 
wszelkich prac w polu.

Prezes Wojewódzkiego Zarządu 
ZSCh radny Jan (Ilkowski po
wiedział, że przykład Związku Ra-, 
dzieckiego, jego gospodarki rolnej — 
jest dla nas wytyczną jak powinniś
my pracować. Braki i niedociągnię
cia w naszej gospodarce istnieją, ale 
stać nas na to, aby je systematycz
nie i stale likwidować. Hasło Frontu 
Narodowego mobilizuje wszystkich pa
triotów do wykonania swych obowiąz
ków, a tym samym do wzmocnienia oho 
zu pokoju.

— Plany są realne — stwierdził 
przewodniczący WKW ZSL radny Je
rzy Rumianek — i można je wyko
nać. Należy tylko dobrze zorganizo

wać naszą pracę. Nie mogą zaistnieć 
takie wypadki, jakie miały miejsce 
w powiecie bydgoskim, gdzie maszy 
na omtotowa przez kilka dni stula 
bezczynnie, gdy tymczasem inne gro 
mady nie miały czym młócić... Chłop 
polski kocha swoją Ojczyznę, do nas 
należy tytko stworzenie odpowied
niej atmosfery entuzjazmu dla wy
wiązywania się z nałożonych obo
wiązków’.

O niedostatecznej pracy GOM-ów 
w przygotowaniu maszyn omłoto- 
wycli mówili radni Jan Kowalski 
z' powiatu Szubin, Wacław Malczew
ski z powiatu Lipno i Józef Urbań
ski z powiatu Aleksandrów Kujaw
ski. Stwierdzili oni, że niektóre 
GOM-y nie wywiązały się z zadań. 
Psucie się maszyn jest zbyt częstym 
u nas zjawiskiem. Dlatego poszcze
gólne ekipy GOM-owskie winny bar 
dziej sumiennie wykonywać swe obo 
wiązki.

Radna Rozalia Lisowska, nauczy
cielka z powiatu Mogilno, mówi o 
stałym wzroście spółdzielni produkcyj
nych. Dlatego rola nauczyciela wiej
skiego na tym odcinku jest duża. 
Przez ciągle stykanie się z dziećmi 
chłopów może on i powinien 
wpływać na ich rodziców i propago
wać spółdzielczość.

Radna Zofia Staros, sekretarz 
K.W PZPR, stwierdziła, że niedo
trzymywanie terminów obowiązko

wej sprzedaży zboża i żywca jest 
w dużej mierze wynikiem niedosta
tecznie zorganizowanej pracy apara
tu administracyjnego i naszego akty 
wu. Przykładem może być gmina 
Radziki Duże w powiecie Rypin, 
gdzie nie wszyscy jeszcze chłopi 
wywiązpją się z obowiązków w prze
widzianych terminach, Inaczej wy
gląda w gromadzie Radomin. Wszyst
kim opieszałym wy.śjano upomnie
nia i sytuacja zmieniła się na 
lepsze. Nasze Prezydia GRN muszą 
się nauczyć umiejętniej stosować 
wszelkie uprawnienia, jakie im daje 
władza ludowa. Szczególnie należy 
wzmóc walkę z sabotażem kułackim 
i wrogami Polski Ludowej wszelkiej 
maści. Baczniejszą uwagę trzeba 
zwrócić na kułactwo 1 ich wspólni
ków. Nasze osiągnięcia właśnie im 
się nie podobają. Dlatego judzą, sz.ko 
dzą, sabotują, używają wszelkich 
perfidnych machinacji, aby utrzy
mać się na zajmowanych jeszcze po
zycjach. A nasąym zadaniem jest u- 
zbroić chłopów pracujących w argu
menty przeciw robocie kułackiej, 
zmobilizować do wywierania politycz 
nego nacisku na kułactwo. Zwalczać 
sąbotaż kułacki.

Dyskusją wykazała troskę rad
nych o pełne wykonanie obowiąz
ków wsi pomorskiej w oparciu o wy 
tyczne VII Plenum KC naszej partii.

Podsumowania dyskusji dokonał 
członek Prezydium WRN Jan Kościelny.

R Z.

Wyższe uczelnie w Polsce*Lu<lowej przyjmują w swe mury nowe rzesze młodzieży ro
botniczej i chłopskiej.

NA ZDJĘCIU: Grupa nowych studentów Uniwersytetu Warszawskiego. 
CAF — fol. Zyg, Wdowińskl

...i przed wojną

Początkowi roku akademickiego w Polsce międzywojennej towarzyszyły palkarskie wy
stępy ,.młodzieży narodowe|“ I sanacyjnego legionu Młodych, pilnie strzegących monopo
lu na wyższe studia, przysługującego sterom burżuazyjno-obszarniczym. Postępowa mło
dzież akademicka ulegała niejednokrotnie krwawym prześladowaniom ze strony iaszystow- 
skkh bojówek.

NA ZDJĘCIU: Bojówka ,,narodowa" przed bramą Uniwersytetu Warszawskiego. Zdjęcia 
z 193t roku.

Archiwum Fotograficzne CAF

W 13-tą rocznicę „krwawej niedzieli4* w Bydgoszczy

Hitlerowski kat Bydgoszczy Roeder
- pupilem amerykańskich pochotków z Bonn

mówił na VII Plenum Towarzysz Bie
rut.

Nie istnieje dziś, na wsi polskiej , po
jęcie „ludzi zbędnych". Reforma rol
na — jeden z pierwszych aktów usta
wodawczych rzędu ludowego dala zie
mię przede wszystkim małorolnym, 
fornalom, komornikom. Synowie ich są 
dzjś na - swoim Wielkie perspektywy 
przed młodzieżą stworzył siały rozwój 
i . mechanizacja naszego rolnictwa. 
Dziś na młodych kwalifikowanych pra
cowników czekają PGR-y, spółdziel
czość produkcyjna, POM-y, państwo
wa służba rolna itd Wieś potrzebuje 
coraz więcej agronomów i lekarzy, 
traktorzystów i mechaników, nauczy
cieli i kierowników spółdzielni...

Szeręko otworzyło przed młodzieżą 
wiejską swe wrota miasto. 60,6 proc, 
ludności wychodzącej dziś ze wsi idzie 
do przemysłu. A- przecież idzie prze
de wszystkim młodzież. W przemyśle, 
komunikacji, rzemiośle młodzież chłop
ska zdobywa zawód i zarobek. Nie ma 
takiej fabryki czy budowy, gdzie nie 
spotkalibyśmy setek i tysięcy młodych 
chłopców i dziewcząt, którzy jeszcze 
niedawno nie mieli zawodu, nie umieli 
nic, a dziś są przodownikami pracy 
uczą innych.

Kotlęga już się nie omyli...
— Witamy, Kotlęga, witamy — po 

znajcie się... proszę bardzo.
Zawada wstał i zachęcał chłopa 

do rozgoszczenia się.
Kotlęga zrobił krok do nas, potem 

cofnął się znowu...
Zobaczył nieznajome twarze ludzi 

z miasta i pewnie wyczuł, że wej
ściem swym przerwał jakąś ważną 
dyskusję.

— Eh... nie będę przeszkadzał... 
Przyjechali do was goście, a ja tylko 
tak sobie, porozmawiać, bo w domu 
nudzi się samemu...

Zawada poufale, niby głośno, ni
by szeptem powiedział do mnie: — 
To jeden ze starszych mieszkańców 
wsi, wiele widział, wiele pamięta, ty
le, że mówić nie lubi o tych cza
sach.

Uśmiechnął się nauczyoiel do Kot
lęgi, uśmiechem odpowiedział Kotlę
ga...

— No siadajcie, proszę was, sia
dajcie.

I Kotlęga został z nami. Zrazu przy
słuchiwał się tylko, potem wtrącił się 
do dyskusji o ordynacji wyborczej i 
wyborach. Potem mówił tylko Kotlę
ga, a myśmy słuchali. Twarz miał 
skupioną, zmarszczki się pogłębiły, a 
w oczach żal jakby miał wielki z 
chłopską zawziętością pomieszany.

— Wyobraźcie sobie, przed samy
mi wyborami 35-go roku, do naszych 
Budzisk zajechały samochody z pa
nami z miasta. Sam starosta Hrynięw 
ski nas odwiedził. Obszarnicy z oko
licznych majątków, starosta zbierali 
chłopów ze wsi i gadali nam, jak to 
będzie dobrze na wsi, jak będziemy 
na nich głosować, Znaczy się na „be
bechy"... Pamiętam po jednej takiej 
przemowie, wstał sąsiad Władysław 
Dudek — panie świeć nad jego du
szą — i wyrąbał staroście: Wy, pa
nowie, to przed wyborami złote góry 
obiecujecie chłopu i robotnikowi Pro 
szę, nawet fatygujecie się i samocho
dami przyjeżdżacie do takiej dziury 
jak Budziska, bo wam nasze głosy po 
trzebne. Chcecie, żebyśmy na was 
głosowali. A po co? Po wyborach ani 
posła ani osła nie widzimy, a wszyst
kie wasze obietnice to gruszki na 
wierzbie! Starosta odjechał kwaśny...

Ale po 3 dniach wezwał Dudka do 
siebie do Tucholi i obiecał mu do
brą posadkę, nęcił 50-złotówką: — 
Zrobi pan dobry interes — mówił — 
jeśli będzie pan, panie Dudek, agito
wał za jedynką. — Dudek, chłop ho
norowy, odmówił. — Wolę dalej jeść 
kartofle z solą i placki na oleju, niż 
być sługusem obszarników i staro
stów. Drogi chłop Szulczyk, którego 
starosta przekupywał wziął 30 zł i 
paczkę kartek wyborczych listy rzą
dowej. Pieniądze dał kobiecie, a kart 
ki spalił.

Kotlęga rozchmurzył siię na chwi
lę i uśmiechnął się trochę.

— Siadem Dudka, żąden z nas za
wezwanych do starosty ani pieniędzy 
ani kartek agitacyjnych nie wziął. 
Nie udało się staroście, -nie udało się 
samemu kandydatowi na posła, Gór
skiemu z Kamienicy panu na 1.250 ha. 
Wykosztował się pan dziedzic na wód 
kę i na kiełbasę. Bardziej honorowi 
odmówili poczęstunku, a niektórzy 
napić się napili, a na dziedzica i tak 
nie głosowali. Tak było w Zdrojach. 
Wspomagała pana dziedzica jego żo
na i krzywiąc nos łaziła po komin
kach i namawiała nasze kobiety, aby 
na jej męża głosować. Nie pomogło. 
Przepadł przy wyborach.

— A ja za kim byłem? — zapy- 
tał siebie Kotlęga i znów jakby mo
cniej się zastanowił. — Ja głosowa
łem... wstyd przyznać... za Narodową 
Partią Robotniczą. Nazwa nas oma
miła, źli ludzie oszukali i zdało się 
nam, że NPR będzie bronić robotni
czych i chłopskich interesów w Sej
mie. Ale już w wyborach wyszło na 
jaw, że to zdrada, że to robota ende
ków czy innych drani, ta cała NPR.

Kotlęga przerwał na chwilę i szu
kał czegoś w pamięci.

— Dobrze nie pamiętam. Ale to 
chyba w 1935 roku byl >. Jakiś wiel
ki ku,ak miał wtedy kandydować z 
NPR-u. Jakże on się nazywał... 200 
morgów ziemi miał. Tu z naszych o- 
kolię. A potem, jak go posłem wy
brali, przeszedł na stronę sanacji.

— Może myślicie o Bolesławie 
Formelli, który w ten sposób właśnie 
postąpił i pociągną! za sobą znaczniej 

szą część całej NPR jawnie na stro
nę sanacji? — zapytałem...

— Doprawdy nie pamiętam. Zda- 
je mi się, że inaczej się nazywał. Ale 
przecież to wszystko jedno, czy ten 
czy tamten, Oni z NPR-u wszyscy 
byli tacy. Człowiek był wtedy ciem
ny, jeden pies zadarł ogonem, to in
ni za nim polecieli. A gdy jeden krzyk 
nął:

„Ja na siódemkę", bo to nie na pa 
nów, wielu tak zrobiło. A panowie i 
tak nas na dudka wystrychnęli.

— A co było po wyborach? W na
szej gromadzie było ponad 40 gospo
darstw. Nasze rodziny nie mogły wy
żyć z ziemi. O pracę w lesie było co
raz trudniej, po uszy w długach sie
dzieliśmy u kułaków. Dzieci brudne 
i obdarte chodziły na „wybierki"...

W Budziskach nie ma i nie będzie 
nigdy głodnych i obdartych dzieci, 
dla nikogo nie zabraknie pracy w rnia 
stach Wielu młodych synów chłop
skich pracuje na kolei, w fabrykach 
w Bydgoszczy, kształcą się w szko
łach dziewczęta i chłopcy, W Małym 
Gaonie wybudowano 7-klasową szko
łę podstawową. W Cerekwicy jest już 
Dom Kultury i przedszkole.

A u Kotlęgi?
Sam pracuje jako robotnik leśnv. 

Ma nawet dyplom przodownika pra
cy, podobnie jak i córka ZMP-ówka 
Irka, która pracuje w Pomorskich 
Zakładach Wytwórczych Materiałów 
Elektrotechnicznych w Bydgoszczy 
Rajmund służy w ludowym wojsku 
Bernadetta pracuje w Szpitalu Dzie
cięcym w Bydgoszczy. Będzie pielę
gniarką. Beatka chodzi dziś do 7-mej 
klasy szkoły podstawowej.

Dziś Piotr Kotlęga i jego dzieci 
wiedzą, komu zawdzięczają wielką 
zmianę w życiu — władzy ludowej i 
partii, która naród prowadzi, przewo 
dzi nm w walce o pokój i Plan 6-letni

Kotlęga i jego rodzina wiedzą po 
co i jak głosować, a ich głosy za spra 
wą pokoju i socjalistycznej Polski są 
nieomylne. Posłużą temu, aby więcej 
było szkół, domów kultury i fabryk 
w naszej Ojczyźnie.

. Czesław Sobecki

Trzynastą rocznicę wydarzeń w 
Bydgoszczy, które rozegrały się na po 
cżątkii września 1939 r. przypomnieli i 
„uczcili" po swojemu Amerykanie, da
rząc hitlerowskiego kata Bydgoszczy 
wysokim stanowiskiem przy rządzie w 
Bonn. Otóż Manfred Roeder został kie
rownikiem resortu w rządzie zachodnio 
niemieckim dla zwalczania organizacji 
demokratycznych.

Wybór Roedera na to stanowisko 
był z punktu widzenia reakcjonistów 
amerykańskich posunięciem bardzo 
trafnym, gdyż istotnie Roeder ma za 
sobą bogatą praktykę jako siepacz 
hitlerowski, specjalista od najbar
dziej potwornych prowokacji dla 
przygotowania grubszej „mokrej ro
boty".

W pierwszych dniach września 
1939 r. Roeder jako „wysoki proku
rator wojenny" przybył po wkrocze
niu wojsk hitlerowskich do Bydgosz
czy, by tutaj zorganizować krwawą 
masakrę Polaków, W wyniku rozpę
tanej przez Roedera wściekłej nagon
ki zbydlęceni oprawcy hitlerowscy wy
mordowali już w pierwszych dniach 
września 10.000 Polaków — mieszkań
ców Bydgoszczy.

Krew robotników, kolejarzy, nau
czycieli, księży, kobiet, młodzieży, po 
płynęła strugami w Bydgoszczy.

Ludobójca Roeder został uznany 
przez Amerykanów i ich pachołków z 
Bonn za wybitnego „specjalistę". Po
wierzono mu więc walkę z antyfajzyz- 
mem w Niemczech, gdzie podpisał nie
mało wyroków śmierci na swych roda
ków — antyfasz'ystów, robotników, wy
bitnych pisarzy, artystów i naukowców. 
We Francji od 1943 r. nie ograniczał 
się już do podpisywania wyroków — 
osobiście uczestniczył w egzekucjach.

Tak „zasłużonego" speca Amery
kanie uhonorowali przywróceniem 
mu rozległych majątków, wypłatą za 
ległej pensji i nominacją na rządowe 
stanowisko.

Wszyscy, którzy znają przebieg 
„krwawej niedzieli bydgoskiej", z 
głębokim oburzeniem i wstrętem 
przyjmują wiadomość o „nominacji' 
amerykańskiej kata Bydgoszczy. Oto 
do jakiej ohydy posuwają się snują- 
cy zbrodnicze plamy ujarzmienia 
świata następcy hitlerowskich obłą
kańców.

Pamiętamy o zbrodniach Hitlera 
Pamiętamy o milionach wymordowa
nych przez hitlerowców Polaków. Pa 
mieć o nich każę nam czuwać nad bez
pieczeństwem Polski, pracować dla 
jej umocnienia, by „krwawe niedzie
la" nie powtórzyła się więcej, choćby 
nie w’iem jak troskliwie hodowano 
specjalistów w rodzaju Roedera.

„Minął i nie wróci nigdy wrzesień 
1939 roku, minęła i nie wróci nigdy 
hańba bezsilności naszego kraju wo- 

I bec najeźdźców" — powiedział Towa

rzysz Bolesław Bierut — wyrażając 
wolę narodu polskiego. ’

Pokrzyżujemy niecne plany ame
rykańskich podżegaczy wrojennych i 
ich pachołków, pokrzyżujemy plany 
wskrzeszenia hitlerowskiego Wehr
machtu. W oparciu o potężny Kraj 
Zwycięskiego Socjalizmu, w sojuszu 
z narodami krajów demokracji ludo
wej, z Niemiecką Republiką Demo
kratyczną, Chinami Ludowymi i 
wszystkimi siłami walczącymi o po
kój nie dopuścimy do rozpętania no- 
wroj zawńeruchy wojennej.

Z nami są również obywatele NRD i 
wszyscy uczciwi Niemcy w ..kraju Ade 
nauera”, którzy zdają sobie jasno spra
wę z tego, że tylko i jedynie zjednoczo
ne. pokój miłujące państwo niemieckie 
może im zapewnić szczęście i lepszą 
przyszłość.

Zjednoczeni w ogólnonarodowym fron 
cie walki o pokój i Plan 6-letni bę
dziemy stale pomnażać siły naszego 
narodu, walcząc zdecydowanie prze
ciwko zakusom imperialistów amery
kańskich i ich satelitów, aby tragi
czny wrzesień nie powtórzył się wię
cej, byśmy mogli w pokoju budować 
potęgę naszej ukochanej Ludowej Oj 
czyzny...

Józef Kołodziejczyk

Nasi czytelnicy 
paszą:

CHODZI TYLKO O POŁ KILOME
TRA...

Mieszkańcy gromady Wola Nako- 
nowska, w .gminie Smiłowice. pow. 
Włocławek chcieliby otrzymać głośni 
ki radiowe Jest to łatwe do zreali
zowania, ponieważ gromada oddalo
na o pół kilometra. jest już zradlo- 
fonizewana. Może sprawą tą zainte
resuje się Zarząd Okręgowy Radio- 
fonizacji Kraju w Bydgoszczy.

Jakub Orliński 
01

NIESUMIENNY PRACOWNIK
Mieszkam w Łobżenicy w budyn

ku. który niedawno zelektryfikowa
no Nie mogę jednak korzystać z prą
du. gdyż pracownik ZEOP w, Chojni
cach ob. Siuda odmawia założenia 
licznika. Tłumaczy się on że z prze
wodami coś nie jeft v porządku.

Przewody są w porządku. Nato
miast nie jest w , porządku" ob Siu
da. który zakłada liczniki wszędzie' 
tam. gdzie... mu płacą mimo ze po
biera wynagrodzenie z elektrowni.

Co na to ZEOP w Chojnicach?
Jan Walentym
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Zapiknięto młodzieży chłopskiej dro- i 
gę do pracy, a także drogę do nauki, i 
Powszechność nauczania na wsi nie 
istniała. Ponad milion dzieci, w wie.ku 
szkolnym, nie uczęszczało do szkól, i 
Duży odsetek dzieci po roku, czy kil- ■ 
ku latach przerywało naukę. I tak np, i 
jeśli z ogólnej liczby dzieci w Polsce I 
w I klasie szkoły powszechnej dzieci < 
chłopów stanowiły blisko połowę, to i 
już w II klasie liceum — zaledwie 
7,7 proc., a w. szkołach wyższych za- i 
ledwie 5,8 proc, ogółu studentów. Wy- i 
sokie czesne, wygórowane opłaty za - 
internat (30 do 100 zł miesięcznic), 
brak stypendiów —- na 48 tys. studen- 1 
tów"hyio zal edwie 1.600 stypendystów 
— wszystko to sprawiało, że syn czy 
córka małorolnego i średniorolnego 
chłopa musieli rezygnować z nauki.

A jak jest dziś? „Po raz pierwszy 
od setek i dziesiątek lat dżłęćkb chTóp-’ 
skie uwolniło się od poniewierki i tu
łaczki za Chlebem, od beznadziejnej 
troski o swą przyszłość, znalazło na
reszcie w swej ojczyźnie szerokie mo- 

. ż.liwości przestąpienia przez odwiecz- 

. ny mur. oddzielający wieś od miasta, 
prawo do zdobycia wiedzy, zawodu, 
pracy według własnego wyboru" —i

„Jak tylko pamiętam, od małego 
dziecka chodziłem już do roboty. Oj
ciec miał 6 morgów ziemi, ale takiej, 
że ją państwo teraz zalesiło. Kiedy 
miałem 10 lat, razem z braćmi praco
wałem w lesie, zarabiałem 50 groszy 
dziennie". Tak opowiadał o swym dzie
ciństwie, w czasie dyskusji nad projek
tem Konstytucji chłop Stefan Lis.

Polska kapitalistyczno - obszarnicza 
nie dawała młodzieży wiejskiej pracy. 
Według obliczeń sanacyjnego ekono
misty było na wsi około 8 milionów 
ludzi „zbędnych". Wśród chłopców 
18—19 letnich do owych ludzi „zbęd
nych" należała przeszło połowa,, a 
wśród dziewcząt bli*sK5 ^pbfbAfaT' we 
mieli co robić w domu. Dokąd mogli 
odejść? Na. służbę do obszarnika, lub 
kułaka, albo na emigrację, do Nie
miec, Ameryki, Francji. Dla ko
biet istniała jeszcze jedna możliwość 
— zawód służącej. Na 151 osób od
chodzących ze wsi, tylko jeden czło
wiek znajdował zajęcie jako robotnik 
w przemyśle,- w mieście. Czyż mogło 
być inaczej, jeśli produkcja przemy
słowa w Polsce przedwojennej w o- 
kresie dwudziestolecia nic tylko nie 
wzrosła, lecz zmalała, jeśli w 1929 r. 
osiągnęliśmy zaledwie poziom produk
cji z 1913 r.

' Młodzież wiejska ma też zapewnio
ną możliwość nauki. Powszechność 
nauczania stała Si? dziś faktem. Ro
śnie ilość młodzieży chłopskiej w szko
łach zawodowych — stanowi ona dziś 
1/3 wszystkich uczniów. Ilość mło
dzieży małorolnej i średniorolnej w 
liceach wynosi dziś 37 proc., na wyż
szych uczelniach — 25 proc., w aka
demiach medycznych — 12 proc. Po
nad połowa mieszkańców internatów, 
to młodzież wiejska — stanowi ona 
wielki odsetek spośród 68 tys. stypen
dystów.

Młodzież może nie tylko uczyć się 
i pracować,, może również rozwijać 
swoje talenty artystyczne, korzystać 
ze sportu. Dziś mamy, blisko 3 biblio
teki na gminę i tyleż świetlic — wiej
skich ośrodków kulturalnych. Istnieje 
8 tys, .zespołów.. ą rlvst vcz nyeh. .W,. kló.- 
rych większość stanowi młodzież, Ro
sną na wsi nowe kadry sportowców,' 
zrzeszonych w Ludowych Zespołach 
Sportowych.

Młodzież chłopska w Polsce Ludo
wej ma przed sobą otwarte wszelkie 
możliwości rozwoju, ma przed sobą ja
sną przyszłość. (n)
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Z tycia Partii
(B) Komitet Dzielnicowy PZPR 

Bydgoszcz — Kolejowa zawiada
mia, że dziś 3 bm. o godzinie 
17 odbędzie się w sali ZZK przy 
ulicy Zygmunta Augusta odpra
wa wykładowców wszystkich 
form szkolenia partyjnego oraz se 
kretarzy podstawowych i oddzia
łowych organizacji partyjnych 
tych zakładów, gdzie odbywać się 
będzie szkolenie partyjne.

W dniu 4 bm. o godzinie 16 od
będzie się odprawa agitatorów w 
Wojewódzkim Ośrodku Szkolenia 
Partyjnego ul. Gen. Stalina.

Obecność obowiązkowa.

Do społeczeństwa województwa bydgoskiego

IX sesja Miejskiej Rady 
Narodowej

(B) Dnia 5 i 6 bm. odbędzie się 
IX sesja Miejskiej Rady Narodo 
wej. W piątek, dnia 5 bm. sesja 
rczpocznie się o godzinie 17 w sa 
li posiedzeń MRN w Ratuszu. Te
matem obrad będą między inny
mi sprawozdania Referatu Skarg 
i Zażaleń przy Prez. MRN za I pół 
rocze oraz Wydziału Oświaty.

W drugim dniu obrad uchwalo
ny zostanie budżet dodatkowy na 
1952 r.

Posiedzenie klubu radnych 
PZPR odbędzie się w czwartek, 
dnia 4 bm. o godzinie 17 w sali 
kcnferencyjnej KM PZPR przy 
Placu Pawła Findera 10.

Wkroczyliśmy w ósmy powojenny wrzesień — miesiąc 
poświęcony Warszawie.

Wrzesień, pełen bolesnych wspomnień 1939 roku, jest 
dziś również miesiącem, w którym podsumowując wyniki 
odbudowy i rozbudowy naszej Stolicy z dumą i radością 
patrzymy na miniony okres. Warszawa bowiem — to sym
bol olbrzymich zmian, jakie zaszły od owych dni wrze
śniowych w naszym kraju. Warszawa — to symbol na
szych wielkich osiągnięć.

I tak, jak w ciężkich dniach niewoli, Warszawa była 
dia nas wzorem męstwa i woli walki o wyzwolenie, tak 
dziś Warszawa jest wzorem i przykładem walki o zbudo
wanie podstaw nowego, świetlanego Jutra.

Rokrocznie Warszawa wita wrzesień nowymi osiągnię
ciami. O ile w poprzednich latach w dniach września mó
wiliśmy o odbudowanych obiektach, w tym roku mówimy 
już o nowych budowach, o Warszawie Marszałkowskiej 
Dzielnicy Mieszkaniowej, o Warszawie Placu Konstytucji, 
o Warszawie socjalistycznej. Mówimy o Pałacu Kultury 
i Nauki — wspaniałym darze bratnich narodów Związku 
Radzieckiego. Mówimy o Warszawie, w której wspaniała 
wizja socjalistycznego Jutra staje się dniem dzisiejszym.

Zwracając nasze myśli i uczucia ku bohaterskiej Sto
licy, dumni jesteśmy z naszych osiągnięć pokojowego bu
downictwa. Pokazujemy światu, jak wygląda twórczy czyn 
pokojowej pracy w przeciwieństwie do nikczemnych wy
czynów podpalaczy świata spod znaku dolara. Naszą co
dzienną wytrwałą pracą budujemy rzeczy wielkie, służące 
ogólnoludzkiej sprawie — sprawie pokoju.

Manifestując w miesiącu wrześniu na cześć naszej no
wej Stolicy kraju budującego socjalizm, manifestujemy 
nasze przywiązanie do Ludowej Ojczyzny. Manifestując

na cześć Warszawy, manifestujemy uczucia wdzięczności 
dla władzy ludowej, która postawiła przed nami chlubne 
zadania i która uczy, jak je realizować. Manifestujemy 
z uczuciem szczerej przyjaźni i wdzięczności dla narodów 
Związku Radzieckiego, kroczącego na czele światowego 
obozu pokoju, któremu przewodzi Wielki Stalin. Manife
stujemy na rzecz Polskiej Zjednoczonej Partii Robotni
czej i jej Przewodniczącego Bolesława Bieruta — inicja
torów i ideowych budowniczych nowej socjalistycznej 
Warszawy.

Społeczeństwo województwa bydgoskiego z klasą ro
botniczą na czele buduje Warszawę codzienną pracą 
i ofiarnością. Stałe wykonywanie i przekraczanie planów 
zbiórkowych z nadwyżkami, przyczyniającymi się także 
do zasilania naszych miejscowych inwestycyj, jest naj
lepszym dowodem zrozumienia przez nasze społeczeństwo 
znaczenia Społecznego Funduszu Budowy Stolicy.

I w tym roku, podobnie jak w poprzednich, w szere
gach ofiarodawców niech nie zabraknie nikogo, komu 
bliska jest sprawa naszej ukochanej Ojczyzny, komu bli
ska i droga jest siła i potęga naszej Ludowej Polski.

W obliczu nadchodzących wyborów do Sejmu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej masy pracujące województwa 
bydgoskiego, skupione pod sztandarami Frontu Narodo
wego. godnie zamanifestują swoją miłość i przywiązanie 
do Warszawy — najpiękniejszego symbolu naszej walki 
o pokój i socjalizm.

Wiceprzewodniczący Woj. Komitetu Budowy Warszawy 
Remigiusz Waberski 

Przewodniczący ORZZ

Zebranie instrukcyjne 
członków komitetów 

blokowych
(B) Prezydium Miejskiej Rady Na

rodowej w Bydgoszczy zwołuje dziś w 
środę dnia 3 bm. o godzinie 18 zebra
nie instrukcyjne dla wszystkich człon
ków i zastępców członków Komitetów 
Blokowych: bloków od nr 1 do nr 10 
w szkole podstawowej przy ul. Że
glarskiej nr 67, bloków od nr 297- do 
nr 305 i od nr 365 do nr 409 w sali 
gimnastycznej szkoły przy ul. J. Ol
szewskiego nr 20 oraz bloków od r.r 
306 do nr 364 w świetlicy szkoły przy 
ul. Nowogrodzkiej nr 3.

Bezpłatne kursy 
modelarstwa Ligi Morskiej

(B) Liga Morska z dniem 1 paź
dziernika 1952 organizuje bezpłatne 
kursy modelarstwa dla młodzieży szkol 
nej. Kursy prowadzone będą pod kie
runkiem instruktorów w lokalu Ligi 
Morskiej przy ul. Dworcowej 11. Zapi
sy na kurs przyjmuje' codziennie L.M. 
Dworcowa 11 w godzinach od 8— 15-ej

Zebranie sekcji szachowej 
Koła Sportowego Ogniwo
(B) Rada Koła Sportowego Ogni

wo przy PWRN zawiadamia, że 
zebranie wszystkich członków sekcji 
szachowej odbędzie się dnia 3 bm. o 
godz. 18 w świetlicy przystani Ogniwa 
przy ul. Babiej Wsi. Goście mile wi
dziani.

Państwowa Inspekcja Handlowa
na straży interesów konsumenta

Pod ostrym kątem

Pieniądze w studni...
(B) Lokatorzy domu przy ul. Osada 

pod numerem 9 przez kilka lat bez prze 
szkód czerpali wodę ze studni znajdują 
cej się w najbliższym sąsiedztwie.

W początkach bieżącego roku zabrak
ło w niej wody.

W związku z tym zwrócono się do 
MRN w Bydgoszczy.

Miejska Rada Narodowa poleciła to 
zrobić jednemu z przedsiębiorstw re
montowych. Robotnicy z przedsiębior
stwa po oględzinach studni doszli do 
wniosku, że nie warto jej pogłębiać 
i przystąpili, do wiercenia nowej stud
ni. Poszukiwania nie przyniosły jednak 
żadnych rezultatów.

Wobec tego robotnicy wznowili pra
cę przy pogłębianiu studni. Nie trwały 
one jednak długo. Po kilku dniach zo
stawili studnię na łasce losu i odeszli.

Należy zaznaczyć, że koszt przepro
wadzonych robót wyniósł 3,500 zł. Pie
niądze zostały wydane, a pożytku z 
nich nie ma żadnego.

Sądzimy, że MRN rozpoczętą pracę 
doprowadzi do końca i postara się o 
pogłębienie studni, aby mieszkańcom 
ul. Osada zapewnić korzystanie z wo
dy.

Na podstawie korespondencji Józefa Ko. aow 
ekiego.

(JOT)

(B) Sprawa zaopatrzenia ludności 
pracującej w artykuły pierwszej po
trzeby natrafia ciągle jeszcze na roz
maite trudności, których źródło tkwi 
w nieuczciwości, niedbalstwie we wro
giej robocie rozmaitych sklepikarzy — 
spekulantów, pragnących się dorobić 
kosztem świata pracy.

W celu ochrony interesów konsu
menta powołana została w 1950 r. 
Państwowa Inspekcja Handlowa. Za 
daniem jej jest uaktywnienie walki 
ze spekulacją i nadużyciami, czuwa 
nie nad przestrzeganiem przepisów 
dotyczących obrotu towarowego i 
nad prawidłowym działaniem a para 
tu handlowego. Do zadań PIH na
leży więc inspekcja uspołecznionych 
i prywatnych placówek handlu i ży
wienia zbiorowego pod względem ilo 
ści, jakości i asortymentu zaopatrze
nia towarowego, sprawdzanie ksią
żek zażaleń i sposobu załatwiania 
skarg. PIH kontroluje czy w skle
pach przestrzega się obowiązujących 
cen i ustalonych marż zarobkowych, 
bada jakość artykułów spożywczych 
we własnym laboratorium, współdzia 
ła w zwalczaniu handlu nielegalnego 
i łańcuszkowego oraz innych form 
spekulacją czy gromadzenia i ukry
wania towarów itp.

Przeglądamy akta różnych spraw 
w Wojewódzkim Inspektoracie PIH, 
mieszczącym się przy ulicy Śniadec
kich 1.

W czasie kontroli u Salomei Pie- 
karek, właścicielki sklepu owocowo- 
warzywnego przy ulicy Podgórnej 6, 
stwierdzono, że używała sfałszowa
nej wagi oszukującej klienta przy 
każdorazowym ważeniu towaru o 10 
gramów. Kiedy inspektorzy znaleźli 
u niej ponadto owoce i warzywo bez 
rachunku, usiłowała ich przekupić, 
ofiarując czekoladę i skrzynkę tru
skawek.

W sklepie Heleny Rogacień przy ul. 
Orlej 32 inspektorzy zauważyli pod-

wyższone o 5 groszy ceny za rozmai
te włóczki. Chcąc uniknąć spisania 
protokółu, właścicielka sklepu pod
sunęła inspektorom po 200 zł.

U1 właściciela sklepu przyborów że
laznych Alfreda Brzuszkiewicza z Ino
wrocławia, pracownicy Inspektoratu 
Wojewódzkiego znaleźli zapasy łańcu
chów, wideł, lemieszy, rur do 
pieca, kłódek zagranicznych, wyro
bów z metali kolorowych i innych ar 
tykułów, których brak na rynku. Rze 
czy te JŚrzuszfciewicz skupował od 
rozmaitych pokątnych handlarzy i 
nieuczciwych sprzedawców handlu 
uspołecznionego z całej Polski, sprze 
dając je następnie po bardzo wygó
rowanych cenach.

Nie brak również spraw o cechach 
szkodnictwa gospodarczego. Jan Ka 
miński, kierownik Kolejowych Zakła 
dów Gastronomicznych na stacji Byd 
goszcz — Gł. przez niedbalstwo i 
brak nadzoru przyczynił się do ze
psucia 228 puszek jaj. Pracownicy 
sklepu PSS nr 7 — Stefania Ryner i 
Henryk Kocieniewśki odmawiali 
sprzedaży cukru, mydła i proszku do 
prania. Ewarest Szyk, Zofia Chlu- 
dzińska i Kazimierz Naściszewski 
przez niedopatrzenie przyczynili się 
do zepsucia większej ilości surowych 
kotletów z siekanego mięsa.

O czym świadczą te i inne fakty?
Świadczą one, że wróg wszelkimi 

sposobami stara się poderwać zaufa
ne mas pracujących do handlu uspo
łecznionego. Poprzez podwyższanie 
cen, skupywanie i magazynowanie to
warów pierwszej potrzeby, poprzez roz 
maitego rodzaju szkodnictwo, usiłu
je zmniejszyć ilość towarów na ryn 
ku, obniżyć ich jakość. Wróg rozwi
ja swą działalność szczególne w o- 
kresach ważnych akcji politycznych,

w okresie, kiedy cały naród przygoto
wuje się do akcji wyborczej. Cyfry spra 
wozdawcze Inspektoratu Wojewódzkie
go PIH najwyraźniej o tym świadczą. 
Kiedy w kwietniu ilość spraw, skierowa 
nych do prokuratury, do komisji do 
walki z>e spekulacją, wynosiła zale
dwie około 50, w lipcu podniosła się 
do około 100, w sierpniu do około 
150.

Cyfry te winny zmobilizować całe 
społeczeństwo. Pomoc społeczeństwa 
w zwalczaniu spekulacji, handlu łań 
cuszikowego i rozmaitego szkodni
ctwa w dziedzinie handlu winna wy
rażać się w ciągłej czujności, we wła
ściwym i szerokim korzystaniu z ksią 
żek skarg i zażaleń, znajdujących się 
w każdym sklepie uspołecznionym 
oraz we właściwej postawie wobec 
inspektorów PIH, którzy często na
trafiają na trudności w wypełnianiu 
obowiązków właśnie ze .‘.trony kupu
jących.

Społeczeństwo winno stale pamię
tać o słowach Towarzysza Bieruta, 
który na VII Plenum KC PZPR wska 
zywał, że trzeba „mocniej podcinać i 
rugować na wsi i w mieście elemen
ty. kapitalistyczne, które, pragnąc od 
zyskać swe utracone pozycje, ataku
ją zaciekle naszą gospodarkę soojali 
styczną, biijąc szczególnie ostro w han 
del państwowy".

Ze sportu

Co? - Gdzie? - Kiedy?
OGRODOWB 8AGATBLA — 

,,Dr Semmelweis" (godzina 20).
wystawy

Muzeum im. L. Wyczółkow
skiego — otwarte codziennie 
od godz. 10 do 16, w środę od 
godz. 12 do 19, w niedzielę od 
godz, 10 do 14.

POMORSKI DOM SZTUKI
Wystawa grafiki Rembrandta.

TEATR
ZIEMI POMORSKIEJ

Dziś przedstawienie zam
knięte. Początek o godz. 17.

[I Poszukiwania pracowników []

„Zakazane piosenki" były pierwszym polskim fitrnem, nakręconym w od
rodzonej Ojczyźnie Nic dziwnego, że film ten poświęcony był tematyce oku
pacyjnej. Akcja rozgrywa się w latach 1939—1945. w bohaterskiej Warszawie. 
Autorem scenariusza byl Ludwik Starski, reżyserem — Leonard Buczkowski 
(także reżyser „Pierwszego startu"). W głównych rolach wystąpili: D. Sza- 
flarska, .1. Duszyński, .1. Kurnakowięz, J. Swiderski.

Film ten, pierwszy z serii poświęconych tematyce okupacyjnej, okresowi 
bohaterskich zmagań narodu polskiego z hitlerowskim najeźdźcą, nie po
zbawiony byl licznych błędów. Najważniejszym z nich, to niepokazanie kie
rowniczej roli partii w walce z okupantem. Film nie pokazał nam nierozer
walności walki o wyzwolenie narodowe Ojczyzny z niewoli hitlerowskiej, 
z walką o wyzwolenie społeczne.

Jeszcze o uroczystościach 
w dniu rozpoczęcia nowego roku szkolnego
(B) Rozpoczęcie nowego roku szkol 

ngo w XI-letniej Szkole Ogólno
kształcącej stopnia podstawowego i 
licealnego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci miało szczególnie uroczysty 
charakter. W akademii, zorganizowa 
nej dla dzieci z wyższych klas, wzięli 
udział przedstawiciele partii, komi
tetu rodzicielskiego i opiekuńcze
go. Zebrana młodzież z uwagą wy
słuchała radiowego przemówienia 
ministra Oświaty Władysława Jaro
sińskiego oraz przemówienia dyrek
tora Hartmana.

Serdeczną owację zgotowali ucz
niowie przestawicielowi ZW ZMP, 
który w imieniu Zarządu Głównego 
Związku Młodzieży Polskiej wręczył 
członkom chóru szkolnego dyplom 
uznania za udane występy na Zlocie 
i zdobycie w eliminacjach przedzlo- 
towych pierwszego miejsca w woje
wództwie bydgoskim..

Wrażeniami ze Zlotu podzielił się

Z frontu zdobywania odznaki SPO

Najlepiej młodzież szkolna,
najgorzej ZS Ogniwo

lei prace w komitetach kultury fi
zycznej.

Wykonanie rocznego planu zdoby
wania odznaki SPO zapewni tylko sy 
stematyczna praca komisji SPO oraz 
współpraca z nimi wszelkich ogniw 
sportowych w terenie i dlatego o to 
trzeba się w pierwszym rzędzie bić.

(in)

.łGAZETA POMORSKA**

Organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej 
Zjednoczone) Partit Robotniczej
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KONTROLERA NAKŁADÓW zatrudni RSW 
„PRASA", Delegatura w Bydgoszczy, Dworcowa 
13 I p. Zgłoszenia w Dziale Kadr. (1259B

WÓZEK dziecięcy autko prawie 
nowy sprzedam Bydgoszcz Al. 
1 Maja 108/Ia. (3O72G

KIEROWNIKA punktu skupu w Koronowle za
trudni oćt zaraz Ogrodniczy Zakład Handlowy 
w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 28. (1260K

INSTRUKTORA terenowego ze znajomością 
branży kosmetycznej zatrudnimy od zaraz. Poda
nia wraz z życiorysem składać: Zarząd Przemy
słu Kosmetycznego, Dział Kadr Warszawa ul. 
Noskowskiego 8. (1257K

PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH do pracy sta
łej cd zaraz: REFERENTA Działu Zbytu. KSIĘ
GOWEGO Rachuby Płac, KSIĘGOWEGO Rachu
by Plantacyjnej. MASZYNISTKĘ wykwalifiko
waną, do pracy sezonowej w kampanii: Wago
wych, pomocników wagowych, procentmistrzów 
wykwalifikowanych pracowników hinmw-.nr. - 
większą ilość PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH 
przyjmie CUKROWNIA NAKŁO n-Not Warunki 
płacy wg VII układu zbiorowego pracy. Zgłosze
nia osobiste i pisemne przyjmuje Wydział Per
sonalny. (1246K

Czytajcie —... ............

ZAMIANY

ZAMIENIĘ z rodziną wojskową 
dwa pokoje kuchnia, łazienka 
na podobne śródmieście. Al. 
1 Maja 218 m. 1, (3069G

ZGUBY
ZGUBIONO legitymację nr 
11429 na nazwisko Łopacka Te
odora Rypin ul. Szkolna 1

ZGUBIONO kartę meldunkową 
nr XIX 15680 wydaną przez 
PGRN Żale na nazwisko C>a- 
bryjelski Zygmunt. (3057P

ZGUBIONO legitymację służbo
wą nr 01977/BÓLP Toruń na 
nazwisko Kosmala Maria.

(3068P

ZGUBIONO karlę meldunRową 
nr F/III/84 i odcinek ankiety 
na nazwisko Dera Helena Cheł
mno Rynek 10. (3061P

E-3-12232
Tłoczono czcionkami Drukarni 

RSW „Prasa*1 — Bydgoszcz 
form, 75/115,5, rodzaj drak mat, tlaze VU 

gramatura 50 3.

ZGUBIONO kartę meldunkową 
i pokwitowanie wydane przez 
PGRN Pruszcz Pom. na nażwi- 
siko Ciesielska Władysł.. Gołu- 
szyce. po w. Swiecie. (307 IG

PRASĘ PARTYJNA ZGUBIONO legitymację związ
ku zawodowego na nazwisko 
Bogusławska Czesława, Byd
goszcz. (3O73G

15199 zdobytych odznak Sprawny 
do Pracy i Obrony (75 proc, planu 
rocznego) w województwie bydgo
skim dowodzą, że akcja popularyza
cji tej odznaki prowadzona jest w 
ogniwach sportowych z należytym 
zrozumieniem.

Stosunkowo dużym procentem wy 
konania planu mogą pochwalić się 
szkoły zawodowe. Trzeba jednak zau 
ważyć, że większa część zdobytych od 
znak jest wynikiem pracy z roku 
ubiegłego. Nie umniejsza to jed
nak wysiłkom młodzieży 1 nauczy
cielstwa ofiarnie pracującego w dzie 
dżinie rozwoju kultury fizycznej 
wśród młodzieży szkolnej.

Wyniki osiągnięte przez niektóre 
zrzeszenia sportowe budzą pewne za
strzeżenia. Okres pierwszego półrocza 
nie pozwala wprawdzie w pełni, oce
nić pracy kół sportowych, to Jednak 
daje się zauważyć, że nie wszystkie 
ogniwa traktują sprawę odznaki po
ważnie. Sytuacja wyjaśni się całko
wicie już w pierwszych miesiącach 
II półrocza, kiedy to imprezy kalen-

darza sportowego pozwolą na uzy
skanie pozostałych norm (marsze, 
tor przeszkód, strzelanie, gimnasty- ' 
ka).

Zadania przewidziane planem nale 
ży wykonać nie tylko pod względem 
ilościowym. Chodzi również o to, 
aby zdobywanie norm odbywam się 
prawidłowo, sumiennie w mysi ka
lendarza imprez sportowycn, który 
pozwala na zdobywanie norm we 
wszystkich dyscyplinach. Należy za
tem bardziej uaktywnić komisję 
SPO, wyszkolić większą liczbę orga
nizatorów SPO na kursach samo
kształceniowych, które w dalszym cią 
gu nie są właściwie obesłane (33,8 
proc.). Trzeba wreszcie wzmóc kontro 
lę nad wykonywanymi zadaniami i 
odpowiednio pokierować instrukcja
mi.

Problemem często nie do rozwiąza
nia przez koła staje się dokumenta
cja uzyskanych norm. Koła sporto
we czekają z przesłaniem dowodów 
do ostatniej chwili utrudniając z ko-

Wyniki współzawodnik 
za I półrocze 1952 r.

etwa S

*yk.

PO

proc, 
wyk. m.Plon plan i

Szkoły średnie 1900 1832 96,4 4
Szkoły podst. 8100 6989 86,2 5
DOSZ 730 2037 279 1
Res. in. minist. 3150 1969 62,5 6
AZS 430 553 128,6 3
Budowlani 500 73 14.6 14
Górnik 23 46 200 2
Kolejarz 700 286 40,8 8
Ogniwo 500 119 20 12
Spójnia 1050 290 27,6 10
Stal 700 117 16,7 13
Unia 600 325 54,1 7
Włókniarz 320 76 23,7 It
Lud. Zesp. Sp. 1500 487 33,7 9

Sukcesy kolarzy — 
uczestników Wyścigu Pokoju

PARYŻ Mistrzostwo świata w wyScigu kQ- 
ltrskim za prowadzeniem motorów na dyst. 
100 km zdobył znany z udziału w tegorocz
nym Wyścigu Pokoju Belg — Versch uren;

* ♦
Członkowie angielskiej drużyny, któr6 bra 

ła udział w Wyścigu Pokoju, odnoszą sukce
sy w odbywającym się obecnie między na: odo- 
wym wyścigu dookoła Anglii Steele >vgrał 
9 etap (140 km) Dundee —- Edinburgh w czasie 

3.59,33. Dziesiąty etap Edinburgh — Newcastle 
(180 km) wygrał Scales w czasie. 4.32,27 Sca- 
les prowadzi w klasyfikacji ogólnej po 10 
etapach.

Wysokie zwycięstwo 
piłkarzy norweskich

OSLO W międzypaństwowym meczu pił- 
karskim, rozegranym w Oslo, Norwegia poko
nała Finlandią 7:2 (2:1).

delegat na Zlot Górniak, który opo
wiedział kolegom i koleżankom o 
budującej się Stolicy oraz wskazał, 
w jaki sposób winni w swej codzien
nej pracy szkolnej realizować sło
wa ślubowania.

♦ ♦ ♦

W uroczystości otwarcia roku 
szkolnego w Technikum Handlowym 
wzięło udział dwóch przodowników 
pracy z PDT Jadwiga Szymonowi cz 
i Zygmunt Saja — serdecznie i owa 
cyjnie witani przez młodzież i dy
rekcję Technikum. Szkoła obdarzy
ła swych miłych gości wartościowy
mi książkami.

Uczniowie Technikum gorąco ókla 
skiwali przemówienia absolwenta 
szkoły mgr Jerzego Powałowssiego, 
który jako delegat PSS z ramienia 
komitetu opiekuńczego nawiązał w 
przemówieniu do czasu swego pobytu 
w szkole.

KINA
POMORZANIN — „Zakaza

ne piosenki" (-godz. 16. 16, 20).
POLONIA „Armka** (go

dzina 17, 19,15).
WOLNOŚĆ — ,,Nauczycielka 

wiejska'* (godz. 16, 18, 25).
GRYF „Bez adresu*1 (godz. 

17, 19).
ORZEŁ — „Drużyna** (go

dzina 17, 19).
MIR — „Syn pułku**.
BAŁTYK — „Kobieta wyru

sza w drogę" (godz. 17 i 19).
ROZMAITOŚCI — Program ak 

tualnoścj nr 36/52.

NOCNY DYŻUR 
APTEK SPOŁECZNYCH

Od soboty dn 30 ubm. go
dziny 22 do soboty dnia 6 wrze 
śnia godz 8 rano dyżui nocny 
dla rejonu śródmieście 1 Bie
lawy — pełnić będzie:

Apteka Społeczna nr 19 A! 
1 Maja 91 — tel. 23-61. Dla 
rejonu Wilczak Okolę. Czyź- 
kówko oraz pozostałych przed
mieść stały dyżur nocny pełnić 
będzie:

Apteka Społeczna nT 12 ul 
Grunwald-zka 37 — tel. 34-31 
Dyżur nocny trwa od godz 22 
do 8 rano

Sportowcy bydgoscy — Warszawie
(B) Jednym z ogniw w pracy spo

łecznej sportowców Bydgoszczy jest 
coroczna akcja na rzecz budowy Sto
licy. Staraniem WKKF, już w pierw
szym dniu Miesiąca Budowy Warsza
wy piłkarze ' motocykliści Bydgosz
czy wystąpili z atrakcyjnymi impre
zami.

Piłkarze rozegrali mecz między re
prezentacją miasta, złożoną z zawod
ników Kolejarza i Gwardii, a przodow

nikiem I grupy II ligi — OWKS W 
przerwie .wystąpili żużlowcy . Gwardii 
z jazdą pokazową.

W I biegu zwyciężył Nazlmek 
przed Boninem, w il — Kurek przed 
Rahisz.ewskim i w III biegu, także Ku
rek przed Garyantesiewiczem.
'Mecz piłkarski zakończył się zwy

cięstwem reprezentacji 2:1 (2:1).
Bramki dla zwycięzców zdobyli- No
wak I , Dolecki, a dla wnjsrowych 
— Małkowski. Szkoda że wojskowi 
nię wystąpili z zawodnikami ligowy
mi których reprezentował jedynie 
bramkarz Jarczyk. Wystawiając re
zerwowy skład. Na marginesie spot
kania należy wspomnieć o ostrej grze 
która była nieprzyjemnym zgrzytem 
imprezy rozegranej na rzecz zasile
nia funduszu dla wspaniale rozrasta
jącej sie Stolicy Sędziował bardzo sła
bo — Król. W sumie mecz piłkarski 
nie był budującą proprgandą sportu.

Przed zawodami przemówi! do ze
branych na stadionie przedstawiciel 
Wojewódzkiego Komitetu BudCwy 
Stolicy — Wojciechowski. (p)

Wczoraj wyjechała do 
Krakowa reprezentacja LZS 
województwa bydgoskiego
(B) Wczoraj, w godzinach wieczor

nych wyjechała do Krakowa na cen
tralne mistrzostwa wsi w lekkiej atle
tyce 58-osobowa grupa zawodników 
reprezentująca nasze województwo.

Przed sportowcami Pomorza stoi 
ważne zadanie obrony tytułu druży
nowego mistrza Polski w klasyfika
cji ogólnej oraz mistrza Polski w kon 
kurencjąch męskich. Sportowcy wiej
scy przygotowywali się do mi
strzostw niezwykle starannie na spe
cjalnym obozie kondycyjnym, w któ
rym uczestniczyli najlepsi zawodnicy.

Najsilniejszymi punktami reprezen 
tacji Pomorza są znani na terenie ca 
lej Polski Goździatski. Różański. No
wak. Bartkowiakówna i Mi-Iówna. 
Kierownikiem ekipy jest członek pre 
zydium Rady Okręgowej ZS LZS — 
Jagodziński.

Przed wyjazdem do Krakowa spor 
łowcy wiejscy rozegrali towarzyski 
trójmecz ze Stalą i Kolejarzem Byd
goszcz. Uzyskali oni wspólnie ze Sta
lą pierwsze miejsce z 164 zdobytymi 
punktami. (W)

SPRZEDAŻ


